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Rośnie fala protestów przeciw ko r emilitaryzac'ji 6"'•°" t . .. .•oto-AR Now~···
1

•kl 
BER~N (PM:">· 7 w Niemcze~h NORYMBERGA w Norymberdze odbyło się zebra-I NRD ratu ac1e z okaZJI wyzwolema Phenianu 

Zachodn_1~h mnoz~ się głosy p~ze.cnv E~~erytowa~y nauczyciel ~a~l nie Z.OOO mieszkańców miasta, na któ I B.ERLIN (PAP). - Niemiecki • • : 
ko remiI?~aryza~]i, a za przy3ęc1em ~chroder, ktor~ .był .obe~ny. wsrod rym postanowiono przyjąć rezolucję, Komitet Bojowników o Pokój i Cen Depesza Premiera Cyrank1ew1cza 
propoeyc11 premiera Grotewohla. mnych de!egatow m~nneck1ch, ?a wzywającą Adenauera do rozpoczę- tralny Zarząd Wolnych Niemieckich _ 

HAMBURG wa:s:zawsk1m Ko.ngres1e Obr?ncow cia rokowań z rządem Niemieckiej Zwi~zków ~awodowych (FDGB) o- dO Pren11era Ki.., Ir Sena 
PokoJu, przemawiał na zebraniu No R bl'k' D kr t . głosiły wspolna odezwę wzywajacą 

W wyniku ankiety, zorganizowa- rymberskiego Towarzystwa Pokojo- ?PU • i i em~ a .YCZ?eJ w spra- wszystkich robotników' i pracowni-
nej w hamburskiej szkole budowla- wego. wie zJednoczema Niemiec. Podobną ków umysłowych w N' · k' . R . . 81 - 'd 4 d Gd . d . - 1 . . 1· . k , . • ienuec neJ e n~J, p1:oc. spos~·o . 97 s7u entów y us1ą z1e~y pr~y wspolnym rezo ucJę pr~yJę 1 m1esz ancy mia- publice Demokratycznej, by natych-
teJ uczelm wypow1edz1ało się prze- stole z naszymi bracmi ze Wschodu sta Gelsenkirchen. miast zajęli stanowisko wobec u­
<'iwko planom remilitaryzacyjnym. I - oświadczył on m. in. - znaj- Związek Inwalidów Niemiec Zacho- chwał II światowego Kongresu O· 
Oświadczenie studentów poddaje o- dziemy środki pokojowego zaspoko- dnich powziął rezolucję, w której wi bi:ońców Pokoju i przyczynili się do 
strej krytyce politykę rządu Ade- jenia aspiracji nasze~o narodu. I ta propozycję premiera Grotewohla. wcielenia tych uchwał w życie. 
nauera. W dalszym ciągu odezwa omawia 
Wśród mas pracujących Hambur- szczegółowo zasady przyszłej kam-

ga kolportowano w poniedziałek ty- K ' k" • k I d k t · panii na rz' '7. pokoju. Kampania ta siące ulotek, zawierających list O• oreans 1e WOJS o u owe on ynuu1q obejmie w~z~·stkie zakłady pracy, 
twarty 37 miejscowych socjaldemokra wszystkie partie i organizacje NRD. 
tów do kiero,mictwa SPD. List ten • k• ł d • W jej ramach spopularyzowany ma 
wzywa do jedności akcji wszystkich zwyc1-•s I marsz na po U Ole być jak najszerzej projekt ustawy o 
socjaldemokratów, komunistów i bez 'f obronie pokoju, złożony do Izby Lu-
partyjnych w celu zapobieżenia re- dowej przez Niemiecki Komitet Bo-
militaryzacji Niemiec Zachodnich. PEKIN (PAP). - W komunikacie km na południe i południowy zachód jowników o Pokój. 
Autorzy listu domagają się przyję- z dnia 11 grudnia dowództwo naczel od Phenjanu. W ten sposób - kończy odezwa 
cia propozycji premiera Grotewohla. ne koreańskiej Armii Ludowej !loda- Na wybrzeżu wschodnim oddziały - ruch pokojowy w Niemczech uzy. 

DORTMUND je, że wojska Armii Ludowej i o- Armii Ludowej i ochotnicy chińscy ska potężne poparcie i możność s: u 
w Dortmundzie pracownicy mieJ· chotnicy chińscy posunęli się na po- wyzwolili rejony· na wschód od Bam- teczniejszego rozwiązania swych od· 

skich zakładów przemysłowych u- szczególnych odcinkach/ 50 - 70 hyng. powiedzialnych zadań. 
chwalili r02olucję, wypowiadającą 
się zdecydowanie przeciwko wszel­
kim zarządzeniom remilitaryzacyj­
nym. Nie chcemy - głosi rezolucja 
- żadnego Wehrmachtu. Chcemy 
produkcji pokojowej. 
W Dortmundzie odbyło się zebranie 

700 funkcjonariuszy związków zawo. 

Bojowy oddział obozu walki z wojną 
dowych górników. Uczestnicy konfe- Delegaci marynarzy 
rencji 'Ptzyję\i uchwałę, w której wy 
i·ażają swe uznanie dla propozycji 
Grotewolila. 

SAARBRtJCKEN 
Z Saarbriicken donoszą, że Komitet 
Obt·ońców Pokoju Zagłębia Saary 
wezwał dr Adenauera, by przyjął on 
dłoń wyciągniętą przez kanclerza 
NRD Grotewohla. 

WARSZAWA (PAP). - Dnia 12 
bm. "' soołiey ..rozpoc~ła się sesja 
Komitetu Admini!ltracyj11eg& Między 
narodowego Zrzeszenia Związków Za 
wodowych Marynarzy i Dokerów -
przodującego 'oddziału międzynarodo 
wej klasy robotniczej w walce prze­
ciwko podżegaczom wojennym. 

dokerów z 15 kraiów obraduiq w Warszawie 
brad przewodniczący Zarządu Głów­

nego Zw. Zaw. Transportowców RP., 
członek Komitetu Admitiiftt'lcy4negt1 
Zrzeszenia - Franciśzek Albekter. 

„Nasze obrady - oświadczył mów 
ca - będą niewątpliwie jeszcze je­
dnym ostrzeżeniem dla podżegaczy 
wojennych · i ich sługusów - prawi· 
cowych pr:iywlltlców związkowych; 
będą dowodem, że wbrew ich prowo­
kacjom jedność •• klasy robotniczej 
rośnie i potężnieje". 

Następnie sekretarz generalny 

PRZYBYCIE DELEGACJI 
RADZIECKIEJ 

WARSZAWA {PAP). Dnia 12 bm 
przybyła do Warszawy na sesję Ko· 
mitetu Administracyjnego Międzyna­
rodowego Zrzeszenia Zw. Zawodowych 
Marynarzy i Dokerów, delegacja 
ZSRR z przewodniczącym Zarz. Gł. 
Zw. Zaw. Pracowników Transportu 
Morskiego i wiceprzewodniczącym 
Generalnego Zrzeszenia Wasilem Wa 
wiłkinem na czele. 

Przybyli również przedstawiciele 
ma1·ynarzy i dokerów z Aµstralii i 
Belgii oraz pozostała cz,ęść delegacji 
francuskiej, 

W ARS~WA ~AP). - ~ okazji I ślę Panu, Panie Premierze, najser­
wye.wolerua Phenianu, Premier Rzą- deczniej~e gratulacje R2ądu Pol­
du RP. JÓ<lef Cyrankiewicz prizesłał skiego i moje własne. 
do Premiera Rządu Ludowo - Demo- Niechaj to wielkie riwycięstwo bę­
kr:rtye<znej Republiki Korei, Kim dzie riapowiedzią rychłego 1 całko-
Ir Sena następującą depeszę: witego wyzwolenia spod jarzma im-

Pan KIM IR SEN perialistycznego waszego bohaterska 
Premier Rządu Ludowo - De- walczącego o swoją wolność i nie­
mokratycznej Republiki Korei. I podległość narodu. 

Z okarz.ji wyzwolenia Phenjanu, I JOZEF CYRANKIEWICZ. 

Pl.a ny roczne 
wykonane przed terminem 

PRZEMYSŁ JEDWABNICZO. GALANTERYJNY 

W dniu 12 grudnia 1950 r. wykonał roczny plan produkcji 
mysł jedwabnicza - galanteryjny. 

prze-

CUKROWNIA DOBRZELIN 
Cukrowpia „Dobrzelin" w powiecie kutnowskim 11 grudnia wyko­

nała na 10 dni przed terminem plan produkcji cukru w tegorocznej 
kampanii. 

BRZEZi8SBlE ZAKŁADY PRZEMYSŁU ODZIEŻOWEGO 

Załoga BrzezilJskich Zakładów Przemysłu Odzieżowego wykonała 
przed terminem toczny plan produkcji pod względem wartości, prze­
kraczając zobowiązania, podjęte w ramach Czynu Lipcowego 

,zP.B IM. BANKI SAWICKIEJ, •• 

Przędzalnia ~B im. Hanki, Sawickiej w dniu 12 
lizowała rocmy plan produkcyjny. Ostatnie kilogramy 
z maszyny ZMP-ówki Teod~ji Romanq,wiez. ' · · 

ZPB IM. SZYMAlV.SKIEGO 

grudnia zrea­
przędzy zeszły 

Przędzalnia średnioprzędna oddziału II Zall:ładów im. Szymań­
skiego wykonała 12 bm. roczny plan produkcyjny. 

Na łamach dziennika mieszczan· 
skiego „Frankenpost", ukazującego 
się w Hor zabiera głos b. minister 
spraw wewnętrznych rządu w Bonn 
- dr Heinemann. Ostrzega on przed 
niebezpieczeństwem rozpętania pcrło­
gi wojennej, w której Niemcy wal­
czyliby przeciwko Niemcom. Nasze 
żywotne interesy - oświadcza autor 
- wymagają pokojowego rozstrzy­
gnięcia 'Problemów spornych. 

Członkowie polskiei 
delegacji handlowej 
przybyli do Moskwy 

W sali ZNP udekorowanej hasła­
mi „Pokój zwycięży wojnę!" „Prole­
ta1·iusze wszystkich krajów łączcie 
się!" i. in. zasiedli przedstawiciele 
dokerów i marynarzy: Bułgarii, Cze 
chosłowacji, Chin Ludowych, Danii, 
Finlandii. Francji, Grecji, Holandii, 
Niemieckiej Republiki Demokratycz­
nej, Polski, Rumunii, USA i Włoch. 
światową Federację Zw. Zaw. repre­
zentuje sekretarz Federacji B. 
Gebert. 

W drodze na obrady l!lą delegacje: 
ZSRR i Australii 

Zrzeszenia Andre Fressinet, witając 
uczestników obrad WYl'aził w imie· 
niu władz Zrzeszenia wdzięczność 
rządowi i ludowi polskiemu za u~o­
żliwienie odbycia sesji w Warszawie. 
„Lud polski - oświadczył on - d~­
je przykład bohaterstwa w budowie 
socjalizmu." 

Andre Fressinet podkreślił, że 
wzrost liczebny l\liędzynarodoweg<> 
Zrzeszenia Dokerów i Marynarzy z 
15 oddziałów Zrzeszenia w lipcu ub. 
roku do 24 obecnie, śWiadczy, że co­
raz więcej marynarzy i dokerów na 
całym świecie aprobuje program 
Zrzeszenia i pragnie go realizować 

Gniazda antypolskiego Wywiadu 
MOSKWA (PAP). 11 grudnia do 

Moskwy przybyła polska delegacja, 
handlowa z ministrem Handlu Za. 
granicznego Tadeuszem Gede na cze­
le. 

· Na otwarcie obrad przybyli: mini· 
ster Żeglugi - Mieczysław Popiel, 
minister Komunikacji - Jan Raba­
nowski, przewodniczący CRZZ -
Wiktor Kłosiewicz, wiceprzewodni­
czący CRZZ - .Aleksander Burski 
i inni czołowi polscy działacze związ 
kowi. ' 

Serdecznie powitał uczestników o-

ZAŁOGA ZPB im. ARMII LUDOWEJ 
przystępuje do współzawodnictwa o większą wydajność 

Przodująca rz.ałoga ZPB im. Armil 
Ludowej, odpowiadając na apel tka­
czy z ZPB im. Stzymańskiego włącza 
się w nurt współzawodnictwa o peł­
n!'! wykonanie baz. 
Załoga Zakładów im. Armii Lu­

dowej pragnie w dalszym ciągu kro 
czyć na czele fabryk prrz.emysłu włó 
kienniczego. Na zebraniu rz.ałogi ro­
botnicy pilnie wysłuchali przemówie 
nia dyr. Rogozińskiego, który pod­
kreślił wielkie rmaczenie dla naszej 
gospodarki nowego współzawodni­
ctwa rozpoczętego przez tkaczy Za­
kładów im, &yma1'iskiego. W sło­
wach robotników, którzy zabrali na 

stępnie głos, przebijała troska o do­
bre imię ~kładu, o produkcję, o 
wykonanie planów i udzielenie po­
mocy słabszym. 

- Pomcri:emy łkaczom nie wyko­
nującym baz - powiedział majster 
ob. Kopeć - aby osiągnęli 100-pro­
centową wydaJność. 

Na zakończenie uchwalono rezo­
lucję, w której załoga zobowiązuje 
się do wykonywania baz w 100 proc. 
orarz. wzywa ZPB w Pabianicach do 
podjęcia apelu tkaczy ZPB im. Szy­
mańskiego. 
Rezolucję przyjęto burzliwymi o­

klaskami. 

W 7 rocznicę podpisania układu 
radziecko- czechosłowackiego 

MOSKWA (PAP). - Dnia 12 bm, !tycznych st.osunków między dużym 
upłynęła 7 rocznica podpisania ra- a małym państwem. 
dziecko - czechosłowackiego ukła- PRAGA (PAP). - Prezydent Re 
du o przyjaźni, pomocy wzajemnej publiki Czechosłowackiej Klement 
i współpracy w okresie powojennym. Gottwald przesłał z okazji 7 roczni 

Cała prasa radziecka poświęca cy podpisania układu radziecko -
liczne artykuły tej historycznej da- czechosłowackiego o przyjaźni, po­
cie. mocy wzajemnej i współpracy w o-

Radziecko - czechosłowacka wsp_ół kresie powojennym depeszę do prze 
praca - stwierdza m. in. „PRAW· wodniczącego Prezydium Rady Naj 
DA", opiera się na pełnym równo· wyższej ZSRR - Szwernika, w któ 
uprawnieniu i wzajemnym poszano rej w imieniu narodu czechosłowac 
waniu obu stron i jest przykładem kiego, przesyła go~e J)(>Zdrowie­
prawdziwie braterskich i demokra• nia. 

Po wyborze prezydium, przewodni­
czący Andre Fressinet ud'Liela głosu 
przewodniczącemu CRZ~ Wiktor~wi 
Kłosiewiczowi. który stwierdza m. in.: 
Radością napełnia nas fakt, że zale­
dwie kilka tygodni po ukończeniu 
obrad II Swiatowego Kongresu O· 
brońców Pokoju, ·warszawa znów 
gości przedstawicieli tych, co dali I 
dalą przykład, 1ak należy realizo:wać 
program pokoju, jak należy codzien· 
nie uporczywie i ofiarnie walczyć z 
podżegaczami wojennymi. 
Życzę wam, towarzysze, owocnych 

obrad, aby wasza sesja przyjęła ta­
kie uchwały, które wzmocnią jeszcze 
silniej szeregi marynarzy i dokerów 
w ich słusznej walce o !edność klasy 
robotniczej, o swobody demokratycz 
ue, ekonomiczne i pokój. 

W imieniu Rządu Polskiego wita 
zebranych minister Żeglugi inż. Mie­
czysław Popiel, stwierdzając, że opo­
rą dla frontu pokoju jest światła 
myśl przodujących elementów sil po­
stępu każdego narodu - marksistow 
sko-leninowska linia polityczna partii 
robotniczych 1 komunistycznych, kon 
sekwencja i geniusz ST ALINA. 
Czyż może zwyciężyć ,,polityka" 

- pyta mówca - jeśli polityką 
można nazwać podpalanie Phen­
janu na wzór podpalania War­
szawy, mordowanie zakładników, 
kobiet i dzieci - polityka nadętego 
karła, usiłującego z Tokio podpalić 
świat? 

Nie - ta polityka, taka polityka 
zwyciężyć nie może, nie zwyciężył 
ZWYCIĘŻY POKÓJ. ZWYCIĘŻY 

POSTĘP, ZWYCI~ZY LUD! 
- kończy min. Popiel. 

Po przemówieniu przybywa na sa­
lę delegacja dzieci rz; Dolnego Sląska 
w barwnych strojach ludowych, ser· 
decznie witana długo.trwałymi okla­
skami przez uczestników obrad 

Obrady trwają. 

w placówkach dyplomatycznych W. Brytanii 
Rewelacyjne zeznania i dokumenty na procesie C. Turnera w Warszawie 

WARSZAWA (PAP). - W drugim 
dniu procesu oskarżony Turner 
stwierdza dalej: 

Od czasu do cza.sn odbywały się 
konferencje, na których były omawia 
ne metody zbierania informacji wy 
wiadowczych i dokonywano podzia­
łu pracy. Na konferencjach tych 
Amerykanie mjęli dominujące sta­
nowisko i narzuca.li zebranym swą 
wolę. I 

Turner zeznaje dalej, że wywiad 
brytyjski w Polsce wysyłał zebrane 
wiadomo§ci również do wydziału 
wywiadu brytyjskich sil okupacyj­
nych w Nieme7.ech. 

Turner opowiada następnie o kon 
ferencji, jaka odbyła się we wrze§­
niu w 1948 r. w brytyjskim mini­
sterstwie lotnictwa, a w której wzię 
li udział brytyjscy attaches lotniczy 
z ZSRR i krajów demokracji ludo­
wej. W toku obrad każdy ałtaolte 
złożył sprawozdanie z dzialalneści 
wywiadowczej w kraju, do ldUl-eg-0 
był przydzielony. 

W sprawie wykorzystania obywa 
teli polskich dla rz:dobywania infor­
macji wywiadowczych - Tur-ner 

Oskarżony C. Turner, 

riecznaje, że SWYch Informatorów Po 
laków poznał za pośrednictwem lre 
ny Findeisen, którą grz;ecznościowo 
podwO'Lił samochodem z za.1esla do 
Warszawy. Skalski t Sliwiński u­
dzielili oskarżonemu informacji, do 
tyczących siły i sprzę&o lotnictwa 
wojskowego. 

Turner wykomystywał niektórych 
swych informatorów - Polaków do 
sprawdzenia informacji otmyma­
nych od Skalskiego. Jeden z nich u 
łatwił Turnerowi rz:dobycie informa­
cji o pewnej stacji benzynowej, o fa 
bryce sprzętu lotniczego oraz o po­
szczególnych lotniskach. 

PROKURATOR: Czy ci Polacy 
wiedzieli, że oskarżony prowadzi 
działalność wywiadowcczą? 

TURNER: Wiedrz:ieli, że jestem at­
tache lotniczym. 

PROKURATOR: Czy to wystar­
czy, aby wiedzieć, że oskarżony zaj­
mował się wywiadem? 

TURNER: To zależy od inteligen­
cji danej osoby. 

Turner wyjaśnia dalej, że kontakt 
z obywatelem polskim - Majew­
skim, uzy.skał przez swego zastępcę 
Dobree-Bella. Majewski ctostarce.ał 
mjr. Dobree-Bellowi informacji o 
polskim lotnictwie cywilnym i woj­
skowym. 

PROKURATOR: C2y Majewski o­
trzymał za to wynagrodzenie? 

TURNER: Dano mu pewną sumę 
w dolarach, aby mu ułatwić nielegal 
ny wyjazd z Polski. 
Również ob. polski, Prekier, z któ 

rym Turner jeździł na polowania, 
był wykorzystywany w działalności 
wywiadowczej, prowadzonej przez 
oskarżonego. Na polowaniach Tur­
ner poznał wielu obywateli pol­
skich. Ponadto zaś Prekier zetknął 
Turnera z wiceministrem Kochano­
wiczem (jak wiadomo, Kochanowicz 
nie pełni już żadnego urzędu), 

Prekier opracował również memo 
rial w sprawie podziemuych organi 
zacji, w którym \JOÓawał szczegóły 

o ich potrzebach na wypadek woj­
ny. Chodziło o zrzuty broili i medy­
kamentów • • 

W dalszym ciągu zeznań Turnar 
mówi o działalności wywiadowczej 
I sekretarza ambasady brytyjskiej 
Wincha. Winch kierował zbieraniem 
informacji wywiadowczych o chara­
ktei"Ze politycznym. 

Zbierani,em wiadomości wywiadow 
czych zajmował się również wice­
konsul ytyjski w Łodzi ' Gilbert. 
,Dostarcz on Turnerowi m. in. szcze 

(Da zy ciąg na str. Z-ej) 

18 lutego 1951 r. 
wybory do Rad f~a1wvższych 
republik związkowych ZSRR 
MOSKWA (PAP). PrezyClia Rad 

Najwyższych Łotewskiej SRR, Moł­
dawskiej SRR, 'fadżyckiej SRR i Ka 
relo-Fińskiej SRR rozpisały na dzień 
18 lutego 1951 roku wybory do Rad 
Najwyższych tych republik. Prasa ra 
dziecka zamieściła tekst ordynacji 
wyborczej do Rady Naj'Vyższej 
RFSRR 

Monarcho· faszystowscy 

. sojusznicy zdrajcy T 1to 
BUKARESZT, (PAP). Radio Wolne) 

Grecji przytacza ateński komunikat 
oficjalny, zapowiadający, że król Pa­
weł, premier Venizelos i inni przy­
wódcy monarcho-faszystowscy uda­
dzą się w końcu grudnia do Salonik, 
gdzie pozostaną w ciągu całego stycz 
nia. 

Radio Wolnej Grecji podkreśla, że 
do Salonik udać się ma również sztab 
generalny greckiej armii monarcho­
faszystowskiej. Głównym celem tej 
podróiy jest zawarcie sojuszu woj­
skowego z Tito i omówienie związa­
nycłl' z tvm zr.mierzeń. 

„ 
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Gniazda ~ntypolskiego wywiadu t.346 tysięcy podpisów 
w placówkach dyplomatycznych W. Brytanii pod angielską petycją pokoju 

Rewelacyjne zeznania i d.okumenły na procesie C. TURNERA w Warszawie złożoną oficjalnie w Izbie Gmin 
(Dal&zy ciq.g ze str. l·ej) 

gółów o polskich warsztatach repe· 
racyjnych SJ>rzętu lotniczego. 

W dalszym ciągu zeznań oskarżo­
ny stwierdrza, że jednego cie aWych in 
formatorów, !Majewskiego, aklerował 
do wicekonsula brytyjskiego w Gdań 
sku Hazena. który zajmował się zble· 
raniem informacji wywiadowczych. 
· ., W celu rozpracowania lotnisk w 
Polsce - mówi dalej Turner - kraf 
został podzielony na części I każda 
częś6 została przydzielona Innym 
osobom z amerykańskiej l bry­
tyjskiej ambasady". 

Wymiana informacji wywiadow­
czych skierowanych przeciwko Związ 
kowi .Radzieckiemu i krajom demo· 
kracji ludowej istniała również i na 
szczeblach centralnych - stwierd1.a 
Turner. Odbywały się często wspól· 
ne konferencje, na których Amery· 
kanie zawsze grali pierwsze skrzyp· 
ce. 

REJESTR SZPIEGOW 
Oskarżony wymienił w trakcie 

swych zezna1'>. szereg nazwisk atta· 
ches wojskowych, którzy zajmowali 
się szpiegostwem. M. in. Turner 
wymienił następujące nazwiska. Ze 
strony w. Brytanii: attacbe morski 
kpt. Rock· Keeno, attaches wojsko· 
wi mjr. Winton, mjr. Marshall. atta­
che lotnicciy mjr. Dobree - Bell, 
m,jr. French. 

wisko wobec wczorajszycb zeznań 
Turnera i oświadczył: 

„ W prv.eclwieństwie do tego, co pi 
sze prasa labourzystowska i konser­
watywna w W. Brytanii - stwier­
dziłem, pmysłuchując się eznaniom 
składanym pr2ez p. Turnera, że Ro­
sja pracuje wyłą.eznle dla pokoju, 
& nie pnyrotowuje •ił) do wojny. 
Chciałbym zobaezyó po molm powro 
cle do AnirlU, czy prasa na moją proś 
bę opubllkowałaby ten ważny i au­
tentyczny fakł. To, że prasa brytyj­
ska twierdzi, i! Związek Radziecki 
ma zamiary wojenne, ma wielkie 
imaczenie. Powoduje to bowiem 
strach, a strach e kolei powoduje mo 
żliwość wojny. Ale z kim mamy wo 
jować, 'eśli nie ma agresora? 
Chciałbym, żeby było zupełnie ja­

sne, iż nie Jestem komunistą. Ale 
Jeśli podziwiam wYsiłkl, jakie Pol­
ska czyni w odbudowie swojego prze 
myslu dla pokojowych celów, jeśli 

chcę wychować swoje dzi~ci w świe 
cie pokoju, jeśli kocham moją rodzi 
nę w Anglii t nie chcę, ażeby była 
ona zmuszona brać udział w okropno 
śclach nowej wojny - a ja widzia­
łem wojnę t jej rezultaty już gdy 
miałem 14 lat - jeśli to wszystko 
jest prawd'- to powinniście mnie 
sklasyfikować tak jak wiele, Wiele 
tysięcy innych Anglików - jako go 
rącel'O komunistę". 

Ze strony St. Zjednoczonych~ atta· 
ches wojskowi plk. Dingley, płk. Jes· ZEZNANIA 
sic, kpt. Rudziak, attache lotniczy: · DALSZYCH SWIADKOW 
płk. Eriksen. Następnie cieznaje osk. HENRY 

Ze strony Kanady: attache woj· UPPERTON, drugi oficer „Baltavli", 
skowy płk. Cutbill. który również przyznaje się do wi-

Turner współpracował r6wnlez z ny. Okoliczności nieudanej uc!ec11Jd 
konsulem brytyjskim w Łodzi, Gil· Bobrowskiej przedstawił on podob­
bertem i wicekonsulem w Katowi- nie jak Nelmes. 
cach. Scottem. Ten ostatni dostarczał Potwierdzając ciarzuty aktu oskarże 
mu informacji szpleqowskich z wła- nia Upperton oświadczył m. in., że 
snei inicjatywy. Turner przybył do Gdyni zaopatrzo-

DO CZEGO SŁUŻYŁA LINIA ny w ksiąiec7kP .;.P.,.la.rską. wydaną 
LOTNICZA CBW przez władze brytyjskie. 

Turner omawia z kolei działalność · Upperton oświadC2ył, że udziellł 
wywiadowczą prowadzoną przez per- pomocy Turnerowi i Bobrowskiej z 
sonel linii lotniczef CBW (Croydon- przy()j;yn czysto prywa.tnych i dodał, 
Berlin-Warszawa). Linia ta, obsłu- że nie wiedzia.ł o działalności s-iple­
!Jiwana przez Anglików łączyła Lon gowskiej Tnmera. 
dyn z Warszawą I uruchomiona zo· Osk. Bobrowska. przyznała się do 
stała w celu przewożenia poczty dy- przestępstwa za.rzucanego jej aktem 
plomatycznej polskiej l brytyjskiej oskarżenia. Opisała ona prrz.ebieg 
ambasady. znajomości rz. Turnerem, który opu-
Oskarżony oświadcza, że załogi szczając Polskę, namawiał ją do nie 

tych samolotów były odpowiednio legalnego wyjarzdu za granicę. Po 
przeszkolone. M. in. do ich zadań wyjeźdrz.ie Turner przysłał jej szereg 
należało obserwowanie ilości samo· listów, podsuwając różne możliwa· 
lotów n~ lotniskach oraz wiadomości ści nielegalnego wyjazdu. 16 maja br. 
o ruchu kolejowym t kołowym. Turner przybył do Gdyni osobiście 

W związku ·z wywiadowci:ym zna· i w decydującej rozmowie z Bobrow 
czeniem tei linii w ambasadzie bry· ską - pomimo pewnych oporów z 
tyjskiej w Warszawie zainstalowane jej strony - uzyskał w końcu jej 
było urządzenie radarowe. zgodę na nielegalny wyjazd. Oskar-

MINISTER BEVIN żona oświadcza, że przyczyną tej de 
,,PRZEI<RESLIŁ POLSKĘ" cyzji była jej sympatia dla Turnera. 

W dalszym ciągu Turner podaje, że Umzymuje ona. :Że nie wiedziała o je 
brał udział w konferencjach czwart- go d2iałalności wywiadowczej. 
kowych w ambasadzie brytyjskiej. Swiadkowie Władysław Cholewa, 
Na jednej z takich konferencji powtó Jan Trafiłowskl i Zygmunt .Jęk -
rzone . zostało zdanie, wygłoszone żołnierze WOP pttedstawiają okoli­
f)rzez ministra Bevina. który oświad· czności pmemycenia Bobrowskiej 
czył iż „przekreślił on Polskę". Zna• na „Baltavię" i rewizji dokonanej 
czyło to - jak wyjaśnił Turner - na tym statku. 
ze z punktu widzenia lnteres6w an· Swiadek Cholewa - robotnik rol­
giełskich Polska nie odegra już za,.. ny, w maju br. ·odbywał służbę woj 
dnej roli, ponieważ obecny ustrój skową w WOP 1 w dniu pmestęp­
Polskł jest już utrwalony 1 mimo stwa oskarżonych pełnił służbę war 
wszelkich usiłowań nie da się już te· townicrzą w porcie gdyńskim. Swia 
go zmienić. dek zeznaje, że machinacje >0fice-

Turner podaje, te ł>vł to właśnie rów „Baltavii" - pozorowana bój­
okres bezpośrednio poprzedzający u- ka i symulowanie awantury pijac­
cieczkę Mikołajczyka z Polski. k.iej, emie.rzające do odwrócenia u-

PROKURATOR: Czy referowana wa~l strazy .WOP, WTllllogły _Jego 
była wówczas również kwestia, jakie CZUJn?ść. Swiadek eaczął po.deJrze­
zadania wobec takiego stanowiska .wać, ze przygotowuje ~lę jakiś pod: 
Wielkiej Brytanii ma spełniać amba stęp i baC'Lllie obserwuJąc „Baltav!ę 
sada brytvjska w Polsce? · spostrzegł spuszczoną drabinkę. sznu 
OSKARŻONY: Dzialahlość amba• rową, po której pnemkneł~ s1e na 

sady miał mieć cha akter tylko in- 8!atek sylw~tka lud!ika. C! mcyd4:n­
formacy jn;. r cie tym ŚWladek natyc~nuast złozył 
Podając następnie dalsze sz~egóły meld:inek swym przełozonYffi: 

ucieczki Mikołajczyka. oskarżony . świadek Zy~unt Je~ . stwierd2a, 
stwierdza. t-e po ·przybyciu do portu ze P.;,zeprowadzaJąc rewizJę na „Bal 
londyńskiego, przewieziony on został tayu znalazł Bobz:.o"."ską okrytą w 
na fedno z lotnisk, w celu ~oro· łózko &'ł6wnego in~lera . sta.tku 
wania, że uciekł rzekomo sam ·otem Thomp~ona. W jedneJ z kab~ stat-
z Niemiec ku świadek walacił fotografię Bo-

Prokurator za,.. tuJ·e na ""Die browsk.iej orarz; porwane listy i do-
,..y „,.. ' kumenty 

czv ze znanych Turnerowi do- · . . 
kumentów wywiadu brytyjskiego Doprowadzony z wierzlema śwl~-
należało wnioskować, że Stany Zie· dek Bednar~y~ Ta~e~~ - mag1-
dnoczone i Anglia chciał rozpętać ster ekonomu l włascic:iel prywatne 
wojnę? V g~ zakła~u szews.kiego w Warsza-
OSKAllŻO:'.'N: To jest wniosek, wie, oświadczył, zi: utmymywał 2 

który ja z te!Jo wyciągnąłem. Turn~rem stos~i ~ekomo towa-
W tym miejscu przewodniczący za mys~e. 1:'0 wyjezdzie . Turllel'll: do 
d 

· ł . . Anglii świadek komunikował się z 
ną z1 na wmosek prokuratora taJ· n· r t · z A m· Tur 
ność rozprawv · un is owme. ng ner rz.a 

· pośrednictwem kierowniczki brytyj-
GORDON NELMES OSKAR2A skiego ośrodka informacyjnego w 

PRASĘ BRYTYJSKĄ Warszawie Bamford Fletcher 
Na wstępie trzeciego dnia rorz,pra- przesłał Bednarczykowi szereg pa­

wy Turner odpowiadał na pytania ceek, z• różnymi - jak twierdcii 
obrońców. Oświadczył on m. in., że świadek - „drobiazgami" oraz kil­
Bobrowska nie wiedziała o jego dzla ka listów do Bobrowskiej przekarz.a· 
łalności wywiadowczej oraz że zgo- nych następnie pnez świadka adre­
dziła się na nielegalny wyjazd do satce 
Anglii wsku~ek .je.go. namowy. ~r- Po. przesłuchaniu wymienionych 
ner zeznał rowruez, ze Nelmes 1 Up świadków oskarżyciel publiczny 
perton wiedzieli jedynie o oficjalnym wniósł dla naświetlenia. wywiadow 
charakterze jego pracy w Polsce. czej działalności osk. Turnera - o 

Z kolei sąd prrz.esh1chał oskarżene- powołanie świadków: Ireny Piwo­
go GORDONA NELMESA, trzeciego warskiej, Ireny FindeiSfln, Eugenin 
oficera statku „Baltavia". Oskarżo- sza Dygi, Mieczysława Prekiera, 
ny przyznał się do zarzucanych mu Aleksandra Majewskiego, Zofii Za­
czynów i wyjaśnił, że udzielił pomo wadzkiej, Zygmunta Lechęrta Pa­
cy Turnerowi i Bobrowskiej głównie wła Siudaka, Jana Zamojskfego, 
w skutek. próśb pierwszego oficera Edwarda Olędzkiego, Karola Chro.le 
IMac Donalda, względem którego Ja, Kazimierza Gorzkowskiego, Ivon 
miał dług wdzi~cznoścl. oe Bassaler, Andre Robineau, Bazy 
Opisu jąc obszernie koleje swego lego Bukisowa, Eugeniusza Zejdy, 

t ycia , Nelmes podkreślił ciężkie wa Tadeusza Ugornego oraz Eugeniu· 
runki, w jakich wychowywał się, bę sza G.rudy, zastrzegając sobie jedno 
dąc sierotą już od dzieciństwa. Po o- cześnie prawo zgłoszenia w razie 
pisaniu rz:nanych Już okoliczności 11- koniecmości dalszych świadk6w. 
ciecrz;ki Bobrowskiej. oskarżony Nel- Ponadto prokurator złożył sądowi 
mes pNedstawił sadowi swe s:tano- dowód z Keregu dokun llltów. 

DOKUMENTY SZPIEGOWSKIEJ 
ROBOTY KONSULÓW 

W. BRYTANII 
Dokument pierwszy zaadresowa­

ny do wicekonsula brytyjskiego w 
Łodzi E. Gilberta w tłumaczeniu 
na język polski brzmi: 

Attache Wojskowy 
Brytyjska Ambasada 
WarS!lawa 

Tajne! 

31 sierpnia 1948 r. 
Drogi Gilbert! 
Pan niekiedy przysyłał nam 

zbierane w czasie podróży wia 
domości o drogach, JIB zawsze 
interesuje się tymi wiadomoścla 
mi. 

Dotychczas JIB przysłało nam 
bardw długie i skomplikowane 
kwestionariusze, które wypełnia 
liśmy, wykazując najmniejszy ja 
ki można sobie wyobrazić szcze 
gól, zauważony w podróży, Atta­
ches wojskowi wskazali podczas 
ostatnio odbytej konferencji na 
niepraktyczność przesyłania tak 
szczegółowych raportów z tego 
kraju i w rezultacie mogę z przy 
jernnością stwierdzić że JIB te­
raz poczyniło ustępstwa. Wobec 
tego przysłali nam instrukcje o 
charakterze bardziej prostym. 
Załączam do tego listu kopie 

tnstrukcji, aby Pan mógł zapoz­
nać się z informacjami, jakie są 
wymagane przP.z JIB. 
Będziemy bardzo wdzięcz.ni, je 

żeli Pan będzie nam dostarczał 
raporty z tej dziedziny tak jak 
pan to robił zresztą w przeszłaś 
ci. 

Jeżeli ten dokument sprawia 
Panu jakiś kłopot, to proszę go 
po zużytkowaniu zniszczyć. 

pański 
Roland Marshall 

E. Gilbert 
Wicekonsul JKM, Łódź. 

nych metod, jakimi posługuje ai~ 
wroga propaganda uprawiana przez 
kapitalistyczną prasę angielską oraz 
w celu wykaizania nikłej wartości 
moralnej ludzi, kierujących działal­
nością brytyjskiego ośrodka in!o!'­
macyjnego w Polsce - prokurator 
przedstawia sądowi egzemplarze 
brytyjskiej prasy „Daily Telegraph" 
i „i)aily Express" (I; 2 grudnia br. o­
raz egzemplarz „Daily Graphic", za 
wierające artykuły i wywiady z wie 
lokrotnie wymienioną w toku proce­
su kiero\vniczką brytyjskiego ośrod­
ka informacyjnego w Warseawie p. 
Bamford Fletcher. W wywiadach 
tych p. Bamford Fletcher podaje, ~ź 
była raekomo prześladowana przez 
władze polskie wskutek C'lego jako~ 
by uciekła przed pościgiem - samo­
lotem lturierskim RAF z Polski do 
Anglii 
Demaskując kłamliwość tych pu­

blikacji - prokurator przypomina, 
że p. Bamford Fletcher opuściła Pol 
skę udając się do Anglii bez naj­
mniejszej komplikacji i przez nikogo 
nie zatrzymywana. Podkreślając, że 
okoliczności wyjazdu p. Fletcher I 
ucieczki Mikołajczyka zostały przez 
prasę llapitalistyemą spreparowane 
przy ożyciu podobnych tricków pro 
pagandowych, prokurator. składa są­
dowi dokument WOP (pismo nr 107, 
36-50), stwierdzający urzędowo, ie p. 
Bamford l<'letcher wyjechała. z Pol· 
ski z lotniska Okęcie dnia 20 rnaja 
1950 r. o godz. 11,15 samolotem an­
citlskim znakowanym KM-383. Po­
siadała ona paszport zwykły, w15ta­
wiony przei. poselstwo kanadyjskie 
w Warszawie i polską wizę służbo­
wą Min. Spraw zarranicr.tnYch nr 
766. Prokurator stwierdza, że pny· 
toczone fakty wykazują nieograni­
czony żadnymi hamulcami moralnv 
mi falsz I zakłamanie liapitalistyu­
nej prasy anglosaskiej. 

Na tym sad odroczył rozprawę d;> 
dnia następnego. ' 

LONDYN (PAP). Poseł labourzys­
towski Sidney Silverman złożył ofi· 
cjalnie we wtorek w Izbie Gmin an· 
gielskł petycję pokojow4. 

Pod petycjll widnieją wedłur pro· 
wizorycznych obliczeń podpis1 1.346 
tysięcy osób, z czego 74 tysi11ce przy 
pada na ostatnie dwa dni. Petycja 

kończy się słowami: „Wzywamy Izb1 
by domagała si11 od rządu akcji ni. 
rzec:r. zwołania narady 5 wielkich mo 
carstw i wydania zakazu broni ato­
mowej oraz uznania za zbrodniarza 
wojennego rz~du, który by pierwszy 
użył tej broni". 

Księża województwa łódzkiego 
solidaryzują się z Kongresem Warszawskim 

Il światoll-y Kongres Obrońców 
Pokoju postawił nowe1 poważne zada 
nia przed wielomilionową armią bo­
jowników o trwałe bezpieczeństwo i 
szczęście ludzkości. Zapoznać z tymi 
zadaniami najszersze rzesze naszego 
społeczeństwa, dotrzeć z doniosłymi 
uchwałami warszawskiego Sejmu Po 
koju do wszystkich miast i miaste· 
czek, wsi i osad - oto cel pokongre­
sowej akcji sprawozdawczej, która 
obecnie przebiega w naszym kraju. 
Wśród uczestników zebrań w Ło· 

dzi i województwie łódzkim, którzy 
biorą. masowy udział w spotkaniach 
z delegatami i uczestnikami Kon· 
gresu - nie brak polskiego ducho· 
wieństwa. 

Onegdaj zjechało się do 
Piotrkowa kilkudziesięciu księży z 
okolicznych powiatów, aby w spot­
kaniu z duchownymi, którzy repre· 
zentowali nasze województwo na 
Kongresie - zamanifestować swą 
wolę walki o pokój, swą pełną soli· 
darność z uchwałami, wymierzonymi 
przeciw podżegaczom wojennl'm 
wrogom ludzkości. 

Zabierając głos w dyskusji nad re 
feratem sprawozdawczym, prezes wo 
jew6dzkiego zarządu „Caritas", ks. 
Litewka, oświadczył m. in.: „Nie 
tylko modlitw:&, len i czynem win­
niśmy mobilizować wiemych w o­
bronie pokoju". 

Konieczność aktywnego udziału du 
chowieństwa w walce o ber.pieczeń· 
stwo świata, o usunięcie na zawsze 
rrozy woJny akcentowali z naciskiem 
ks. Aleksy Cudziński, S{ldziwy pro­
bo'!zcz z Rzejowic, pow. radomszezań 
skiego, k~. \Yystrzychowski, ks. Wit· 
czak i inni. 

Po szeregu wypowied2i w dy­
skusji, przyjmowanych przez zebra· 
nych gorącymi oklaskami, została 
uchwalona jednomyślnie rezolucja, w 
której m. in. czytamy: · 

„l\ly, księża katoliccy io: powiatów: 
piotrkowskiego i radomsuzańskiego, 
po zapoznaniu się ze spra,V-Ozdaniem 
z obrad II Ś"liatowego Kongresu 
Pokoju, wyrażamy pełną solidarność 
z uchwałami, które tam zostały pod 
jęte, a które 11ą zdolne zapobiec roz­
pętaniu nowej wojny i utrwalić tak 
upragniony przez całą ludzkość po­
kój. 

Dlatego też zobowiązujemy się re-
11lizować wielkie myśli Kongresu, u· 
świadamiając we wsr.elki dostępny 
nam sposób katolików i całe nasze 
S)ioleczeństwo o konieezncści walki 
o pokój, o zdecydowanym przeciw­
stawianiu si~ wf1)giej, obliczonej na 
skłócenie narodu, propagandzie, o oho 
wiązku solidarnego wzmożenia WY· 
siłków całego społeczeństwa dla od· 
.budowy naszego kraju." BEVIN WYDAJE R07-KAZY 

AGENTOM ANGIELSKmGO 

ct:':~t~Y.r ~~~~~ Młodzież w walce o przebudowę wsi 
Turnera. Do tego dokumentu dołą 

~~~~: rz~~~z~~t~:zcj~dc~~~~e~i~~~:~ Wojewódzka narada chłopskiego aktywu ZMP w Łodzi 
stępny dokument angielski zgłoszo- Onegdaj odbyła się w Łodzi wojewódzka narada aktywu wiejskie- I sposobienia Rolnego, kółkach miczu 
ny przez prokuratora nosi następu go ZMP, na której omawiano reali7.ację uchwał Rad" Naczelnej ZMP i rinowców. kółkach mechani'ko'w i· 
jący tytuł: " Okólniłt UE. 
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zadania. jakie stoją p1v.ed wiejskimi ogniwami organizacji młodzieżowej. młodych traktorzystów. Trzeba pod-
Naradzie przewodnicz;ył tow. Józef Michałkiewicz, przewodnicizący Za- nieść na wyższy poziom szkolenie 

Ministerstwo Spraw rządu Woje"wódZkiego ZMP. . ·_, ideolo~iczne. 
Zagranicznych , t1 """"o.n Dy-kut · d t ·11 b 

3 października 1945 r. W referacie o zadaniach ZMP na magały skutecznie w przeprowadza . " . a_nc1 prze s a_wi ze ranym 
(W czwartym punkcie w tluma· wsi - kierownik wydziału młodzie niu skupu zboża. ~~Jk~d.z~es:ąt P~Y~~ad~w pracy_ ~MP 

czeniu na język polski, dokument ży wieJ~kieJ· Zarz Woj ZMP koL ZMP . t . . . . wsi 1 trudno.ci Jalde młodz1ez. na 

t 
. . . . . . -owcy ma1ą ez O!lagmęc1a w potyka i zwalcza 

en głosi): Zygmunt Binkowski - podkreshł, okresie Spisu PowS?.echneio w wal z w : b · h tk ł · 

P 
. „ . d , . że w toku realizacji uchwał Rady ce z p1otka=mi którzy usił'owal1' za wystąop1'eac~ą ze ranyc .spo a o $d1ę „ owrnnisr1e z awac s1>b1e spra N 

1 
. ZMP · . . . ó . • . me z.aproszonei na nara ę 

wę, że ze względu na wzrastające ~cze neJ , . org~n1zac.1a woJe- kl c1ć przebieg tej ogolnonarodowej kol. Lucyny Ma-0iejewskicj, robotni-
znaczenie znajomoRci warunków wtodz~a ua

8
ktywnd iła su: tw cinaa:n:,:m akcji. . . . cy "- ŁZPO, która zwróciła się do u­

ekonomicznych obcych krajów dla s opnlU. . wrn czy. o ym m. m. 1Mlod21ez nasrz.a walczy o 11potdziel czestnlków narady z apelem 0 u ow 
sformulownnia. polityki przez róż wzros~ liczby w~połzawodnl~ących czość produkcyjną, tworząc kółka szechnianie hasła zaciągu Poko~u" 
ne departamenty rządu .J ego Kró- na wsi o 6.000 osob, powstanie 111 studiowania statutu spółdzielczego Dysku ·ę w któ" · b' ł ł · 
lewskiej . Mości - postanowiono brygad pr~duk7yj~ych. ": PGR-ach. organizując wieczory dyskusyjn~ 33 mów~J~. podsu:~,::ł 

1

::~.
0 

./a~! 
wprowadzić międzydepartamenta\. POM-ach l społdz1elmacn produk- itp USI w1·ec o-k kl "k d . łu · b · . . z .„ , erowm wy z1a 
ne ~~~ządzenia .w spr~wie koordy· cyJnyc . W toku walki, jaką prowad~ ZMP organizacyjnego zarządu Główne"o 
nacJ1. i scentrahzo.wama oceny .za- Na odcinku produkc.li ZtvIP-owcy o przebudowę wsi - daje Slę zau- ZMP. ~ 
granicznego wywiadu ekonom1cz· mieli szereg osiągni!lć. Należy tu wy ważyć poważny wzrost siieregów or Wojewódzka narada aktywu wiej­
neg?. P?szczeg61!1e departamen.ty, mienić sukcesy. brygady traktoro- gan.izacyj':ych, ja~ np . . w. Łowiczu, skiego ZMP, która podsumowała o­
posiada~ące SWÓJ własny wyw1ad I wej koL Rzepki, która wykonała gd21e w ciągu dwoch mies1ęc?' pow- siągnięcia i braki w pracy wojewódz 
ekonomiczny, bę~ą nada~ kon~y~u plan roczny w sierpniu br. oraz gru .stało 14 nowych kół ZMP. kiej organizar.ji - przyczyni się nie 
owały .zdobyw~m~ bezposr.~dnio in 

1
. pę plantatorów z gminy Głuchów w Te wszystkie poważne niewątpli- wątpliwie do s b · r „ _ 

tere~u]ąr~·ch Je 1nformaCJ1 przez pow. skierniewickim, gdzie osiągnie wie osiągnięcia wiejskiego aktywu chwał Plen ~dszeJ realiza_c.~~ 
swoJe no~mal~e kan~ły, a. central I to~ 1 ha 500 kwintali buraka cukro- ZMP nie powinny osłabić jednak na i uczyni z ~~ zrb>-!~~~i~~J bojo-
na orgamzacJa będzie zaJmowała weg'o w okresie od Plenum Rady srz;ej czujno~ci w stosunku do bt'"- weg 'k p rt" 1 s'ę tylk f Io n·e otr eb · . , ~ . . . " o pomocni a a 11 w wa ce o 
i , o s o!mu wa 1 ~ P. z ? Naczelnej ZMP do chwili obecneJ, dow i braków, Jakie 1eszcze na tym wykonanie Planu Sześcioletniego w 

porownyw;;imem zestaw1emem . I powstały w województwie 63 mło- odcinku Istnieją. Narada wykazałał walce 0 b d · f d '' 
oszacowamem zebranych materia- d"·iez·owe tr6J'ki sku"u zboża i 49 że liczne ogniwa organizacyjne nale· so · liz z u owame krun. amentow 
ł • z . · d ta nt ~ ,,.. . . . . ' CJa mu w naszym a1u. 
ow.. 01 gamzow~no epar. 1!1e . brygad ,.lekkiej kawalerii". Bryga- zy oczyścić z wrogich elementów. · 

wywiadu ekonom1c:rne~o Mm1ster d te dokonały 730 kontroli w skle- W powiatach~ kutnowskim. brzez.iń 
s~a. ~P'l:aw lagi·~olcz~yc.h _dla. p~ch prywatnych i uspołecznionych, skim, radomszcitańskim. Skierniewic Na marginesie 
zes aWJema anyc e onom1cz- wykrywając wielu spekulantów i kim i łowickim zbyt mało jest grup 
n!ch! dla pomocy w zaopatrywa k d ik · · k np Edwarda Górę plantatorów i brygad lekkiej kawa ,,Adenaueria" w strachu 

przed gołębiem pokoi u 
mu mnych departamentów rządu n o n ow, Ja · . . . ..„ . . „ . 
J K 

'] k. · M ś · 
1
·nfor z Ulesia (pow. radomSt.czansk1). kto- Iem . Więcej uwagi <trzeba poświę-

ego ro ews ieJ o c1 w · · · · d · · k Jt l ' · t · 
~acje ekonomiczne o obcych kra- ry pdodczałs ~ym1ani'ooo p~emę kY- ~~~~gr~~e ~ up~~~~ta~h~s;~~r~':!,1~ 
Jach. Departament ten został zor sprze awa c er po · z za .. „ . . . . , . • . 

• • 1 • d z a !ogram Brygady ,lekkiej kawalera sk1m, łaskim 1 w1elunskim. Nalezy 
gamzowany JRLto wywia owe Y • . ' . · · ·ć ł h p 
nie allministracyjny, a jego ~fi- wskaeUjąc i p1ętnuJąC kułakow, po- wzmocm pracę w ~espo ac rzy-

cjalna korespondencja będzie na· 
dal rozpatrywana przez departa· 
ment wzajemnych stosunków eko­
nomicuiych. Departament wywia­
du ekonomicznego może i powi· 
nien korespondować na wpół ofi· 
cjalnie z misjami zagunicznymi BERLIN (PAP). Dnia 12 bm. wl pod tytułem: „ Wanzawa, pokój, od· 

W Berlinie otwarto wystawę: 
„WARSZAWA, POKÓJ, ODBUDOWA" 

w sprawie zdobywania danych". gmachu Rad:v Narodowej Frontu Na budowa", ilustrująca dorobek pracy 
Cytowany okólnik podpisany jest rodowego NRD otwarta została sta- budowniczych stolicy Polski. 

przez brytyjskiego ministra Spraw raniem Niemieckiego Towarzystwa Na uroczystośći obecny był dziekan 
Zagranicznych Ernesta. Bevina.. Krzewienia Przyjaźni i DobrOS!Jsiedz korpusu dyplomatycznego w Berlinie 

W lcelu scharakteryzowani3 ohyd- kich Stosunków z Polską wystawa ambasador radziecki Grzegorz 
--------------.:.....----------------- Puszkin, szef polskiej misji dyplo· 

z punktu widzenia b 
· • matycznej - ambasador Jan Izydor· 

USineSSmQnQ czyk, ministrowie Oświaty i Komuni 
kacji w rządzie NRD: Wandei i Ro-
mann oraz przedstawiciele berlińskie 

,go świata. politycznego i kulturalne­
go. 

Ministrowi Wandelowi, który otwie 
rając wystawę, wygłosił przemówie­
nie, odpowiedział ambasador Jan Izy 
dorczyk, stwierdzając, że stałe pogłę 
bianie przyjaznych stosunków mię· 
dzy narodami miłującymi pokój na­
pewno uchroni świat przed nOWł ka· 
tastrof4. 

Delegacja polska 
wyjechała do Pragi 

- To straszne Jobnle! W ~ach plSzą. te w Korei pl)riosimy włe1 
kie straty! 

- Nieprawda! Ja 11a przykład. zbieram tylko ZYskil 

WARSZAWA (PAP). W dniu 12 
bm. wyjechała do Pragi delegacja 
polska z sekretarzem generalnym Ko 
mitetu Współpracy Kulturalnej z Za 
gran.icą, amb. J . K. Wenden'l na czele, 
na posiedzenie komisji mieszanej dla 
ustaleni& planu wymiany kulturalnej 
pomi~dzy Pols1'ą a C·~chosłowacją 
na rok 1951. {,,Krokodyl"). 

W neregoch policyjnych zachodnie­
go Berlino przepro1L'(ldzt111e sq masou:e 
redul:cje policjantów, któr::y pr::ekro­
czyli 35 rok iycia. 7'rzydzieści pięć lat 
- nie jest to u:iek, w którym czł0tt'iek 
troci !H'e k1rnlifi1..acje fi:yczne. Toteż 
11t-0ty1wcja tych masowyc/i zu:olniaii 
wyglqda w <lanvm razie całkiem ina. 
c::ej. Komend11 policji aderuwerou:skiej 
doszła miano1dcie do wniosku, że 3U1r3i 
wiekiem policjanci - to element, pn.e­
ciw!tau•iajqcy !ię na_iostr::ej zarządze­
niom remilitary:acyjnym. Po:a tym, 
.<tiJ:ierdzono, ie stmsi policjanci wr lui. 
:1tj<J zbyt mało ,.aktywności" w u:alce • 
obrońcami pokoju. 

Kłopot:v służbowe ma ró11mież i·omPn­
ii<i policji w Bnmiie. Nakazano l1L poli­
cjantom :djqć :: mundurów 1wmery no­
szone podczas prlnimia służby. Po1<;0• 
dem tego :ar:qdzenia jest u·zmożona 
ostatnio rmll.·a z ruchem obrońców po­
koju. Zauwai.0110 mianou:icie, ie po­
licjllnci odmawiajq wyst~poimnia prze­
ciwko demonstrw1tom. obawiając i;ię, .i:e 
- na podsuiu:ie nos;;onych numerów -
zostaną w przyszłości rozpoz1111r,i i.„. pCJo> 
ciągnięci do odpmried:ialności. 

Takie i tym podobne : martw1e111a 
nwj1i władze policyjne równie.i: t1 tde. 
lu innrr:li mimwch Trizvnii. Są to cfl(t• 
mk1er)·styc:11e „znaki czas11'', które do­
wodzą, ie - vomimo. okupucyjnt>go i 
ade11a11erow~k·iego terroru - walka w 
obronir pokoju c:yni w Niemc:zeclr Za. 
chodnich powaime po.,tępy i że tipłyu-y 
ruchu pakojuu:ego przenikają nau et clo 
sxeregóu: policyjnych. Z11r:::ądzenfri, kt6· 
re tri przyroc:y/iśmy, stanoidą ułaśnie 
wyras panicznPgo slraclm tri:ońskich 
dypitar~y pr:ecl pogłębianiem i pos:e­
r:aniem .lic tyc!' niebezpiec:n.ych dla niell 
wvb"wów, B. D. 
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Najaktualniejsze . zad.ania prasy konlunistycznej 
I Dziennik ten szeroko oś\\rietla budo I sldcb, godzącej w interesy mas lndo ko szpleirom i mordercom z amery- Prasa partii komunistycznych i ro 

wnictwo socjalistyczne w Czecho- wYch, demaskowanie osławionego k.ańsko - angielskiej szajki Tito, Ja- botniczych krajów demokracji lud.o­
słowac.ii, wiele pisze o rozwoju „amerykańskiego stylu życia" i pny wnym pachołkom i agentom amery- wej widzi swe zadanie· w ~ym, aby Współczesną sytuację międzynaro 

dową cechuje zaostrzająca się co 
rar. bardziej walka mied7.Y obozem 
demokratycznym, antylmf)f'riallstyL'7. 
ny1n a obozem · lmperialistvcznvm. 
antydcmolcr:it ·c:m,vm. 

Sukcesy· politycr.ne I go~pl>d1.u·cze 
Zwi4zku RacUl'ecltlego i kra.lów de­
mokraci! ludowej, 11mo<'nienre Chiń 
:;;klej Republiki Ludowej i Niemiec 
kiej Republiki Demokratycznej. na­
rastanie ruchu narodowo - wy7.WO­
leńcT.ego w kt&jach kolonlaln.vch i 
zaletn:vch, ro7.wńj ruchu demokra· 
tycmcgo i socjalistyct.n<'go w łonie 
krajów kapitalistvcznvch Jłwiadcr.q 
o stah•m wzrośt'le slł de1nokracJi i 
soeJall-imu. · 

Potdnv ro7.mach 'w!<&toweiio ru· 
chu obn>ńt'ów pokoju wcllłr• do wal 
kl o pokóJ naJ11zc1"1r.e warstwy lud· 
no'cl wuystklt'h krajów, Setki mi­
lionów lud?.i tR)ll Pod !'7.tandnram! 
r-ckojtt, :Gwiera.iac coraz barrlz!f'j 
swe szeregi i wvrata.h1c zdecvdow11 
ną, bojową wr>lę pokrzy7.owanla 
zbrodniczych plnnów podieJ(acz.v do 
nowej wojny. Wsp1mla.łv 1111k<'•ll Dm 
łlieRo Swiatowego n:onnesu Obroń­
cńw Poko,fu jP.11t dobitnym śwladec 
twem ożywłaJ~ej narody woli po­
koju. Powzięte na Koncresie u<>hwa 
ły !iii bojowym programem setek 
milionów ludzi, którzy bronią poko 
ju. 

Sukcesy te sq. poważne i hez-
11pome. Jednakże wzrastająca eo 
raz bardziej agresywno~ć obozu 
łmperialh1tyl'1nego wymaga dal-
1zego wzmocnienia obozu demo­
krat~·czne10 i antyjnmtriallstvc7. 
nciro. spotęrowania i ro1.azerze­
nia światowego ruchu obrońców 
poko,ju, skupienia sił klasy robo 
tnlcze,i i szerokich mas ludowyrh 
w eeln przt'!chv!llnwienla się re­
akcji lmperialhtycme.f. 

.Reakc.ia światowa czvni rozoaczli 
we wy~ilki, b:v zmobilizować swe 
siły. Prowadzi Oł'la pnnvdziwa „kru 
cjatę" pneciwko komuni?:mowi. ima 
się najbardziej wyrafinowan:vch i 
nikczemn~·ch środków. abv wywo­
łać rozłam w miedzynar,~do-.; ym ru 
chu robotniczym, nor.bAwić go kle­
rown\ctwa i zdławić. Renkcja sto11u 
je coraz bardzie.i brufolt1e r<'oresje 
wobec obrońców pokojll. PodżegA­
cze wojenni t ~orzą \ wimacniaia 
pod egidą \mperia\istów amerykań 
skich wojenne bloki l sojus-ze: od 
polityki prz.vgotowvwania a!!resji 
przeszli oni do jawnych aktów agre 
~ii. W tych warunkal'h niezmiernie 

wzrasta rola i zadania pra!ly 
komunistycznej i w ogóle pruy cle· 
mokratycznej jako zespołowego pro 
pa.pndysty, •ritat.ora i organizato­
ra mu. walm!ąeycb o pokój, demo­
krację l soc.fali7111. 

Prasa komunistyczna w krajach 
kapłtalłstycznych dzięki swej kon· 
SE'kwtntnej wake w obronie lntere 
sów ludu pra.cuJą<>ego, przt'<'fwko, 
dławieniu swobód demokratyl'z­
ny„h, dzięki stałelT\u demai;kowanlu 
reakcyjnej polityki r7.adów 7.doh:vla 
wśród szt"rnltich ma~ ltidu praC'u.l~cc 
go WIE'lkl autorvtl.'t i wielki\ popu­
larność. Pisma partii komunistvc7.· 
nyrh i robotniczych akłY\\'nie wal­
czą o p0kój i niezawisłość narodowlł 
swych krajów. demaskują zbrodni· 
czą wo.jnę lnterwenti1w amerykań· 
skich w Korei, prowadzą walkę pr?.«' 
ciwko podżegaczom i propagatorom 
nowej wojny, zl1erydowanif'! wystł."­
pują, przeciwko wzmaga.ląl'emu się 
terrorowi i samowoli J){lłfo.fl. Praso 

• komunistvczna dema<ilrn.ii> klamstwa 
i osuzer~twa sprzl'dn.in*".i prasy bur 
żuazyjnej pod adre~em obozu poko­
ju, demokracji i socjalizmu . Prasa 
komunistyczna w krajoch kooitali· 
stycznych wall'zy przf'cłwko obnlt.a 
nlu stopy ŻYl'iowej klasy robotni­
cze.i. o jedność kla~:v roboh1kzl"j i 
wszystkich sił demokratycml•rh. po 
pularyzuje sukcesy obozu antyimpe 
riali!ltycmego i jeico walkę przeciw 
ko przygot-0waniom 110 nowe.i woj­
ny, wy.faśnia poko.jową oolitykę 1.a 
granlezną Związku Ra<11IC'eldego I 
kra;iów demokracji ludowej. Pra11a 
partii komunbtycznyrh 1,ajmuje 
przednie, czołowe pozycjr. w walrr 
o przeobrażenia demokraty('7,ne i 
społeczne . 

Jako przykład. prz~·loczyć można 
organ Komunistycznej Partii Włoch 
- dziennik „Unita". „Unita" jei<t 
boioWYm. masowym pismem ludo­
wym. Jeśli chod?.i o naklad. wysu­
wa się na czoło wszystkich dzienni 
ków włoskich . „Unita" konsl'kwent­
nie walczy o solidarno!ić narodową 
w:;zystklch demokrat:vrmych i pa­
triotyc;i;n:vch Nil kraju, o prognm1 
pokojowej odbudowy i rozwo·u eko 
nom i ki kra.ju; mohilizu.ie cli łopstwo 
do walki o demokralyezną reforme 
rolną; zdecydowanie dema!lkuJe 
zdradziecką, anlynaroclową politykę 
rządu de Gasperiego, jego całkowi 
te podporządkowanie się imperiali1. 
mowl amerykańskiemu. prowadzi 
wałk1: przeciwko u11tanowieniu w 
'kraju dykta.tury kler:vkalno- fasz:v­
stowskleJ. 
Należy jednak przy tym stwier 

dzić, że niektóre dzienniki komuni­
styczne w krajach kapital1stycz­
nych jeszcze słabo demaskują kon­
kretnych podżegaczy wojennych. w 
niedostatecznym stopniu informują 
masy ludowe o gospodarczych. kul-
turalnych osl'T!gnlęciach narodów 
krajów d~rnokracji ludowej i 
Związku Radzieckiego. Na łamach 
dzienników part.ii komunistycznych 

prinvadzona jest propaganda mark- współzawodnictwa s_ocjalistycznego. rotowań do wojny pod płaszczykiem kańsko • anrielsklch POdże&'aczy wo poznać i uogólnić doświadcze!lie bu-
5łnnu-lenfnłrmu - wlelldej teorii o stosowaniu nowej techniki i ~ocJ<1 k k . owi Jennych. downictwa socjalistycznego w 'swych 
rewoluC7Jnt'J, która u1:braja klase listycmych metod · pracy w przemy wyprawy przech~ 0 omun1zm · ~ażnym zadaniem prasy }tomuni- krajach·, stale wiążąc sukcesy ~ osiąg 
robotnlcz~ I cały . lud pracn.lący. śle, 0 ruchu spółdzielczym na wsi Prasa komumstyt-zna powołana . t t 1 j ii 1 wakazuJJtC Im jasno pe.spekt:vw.v. ce i pracy kulttiralno - oświatowej Jest do tego, aby głęboko i wszech· stycznej .ies zaos rzen e ciu no c re nięcia gospodarcze z perspektywami 
le i drocł skutecznej w~lki o interc wśród ludności. Dziennik re~ular- stronnie wykaz;nvać masom !udo· wolul'yjnej, wYchowanie mu w ilu- I budowy socjalizmu, z za:i:tni~mi 
flY klasy robotniczej i ws:r.ystklch lu nie zamieszcza materiały poświęco wym umocnienie demokratycznego, chu nieprzejednanero stanowiska walki przeciwko nowej wojn:e, o 
dlł pracy. ne za{?adnieniom życia p<il'l>'.ini>jlo i antyimperialistv('Znego obozu, które wobec wrogów socjalizmu. walka rz ! zwiększenie zdolności '.>bronnej 

Te10 rodzaju nledoroąimlc:cia zau budownictwa partyjnego. · . . . ł · b · · ml na kia"<> I k · ważyć mo7na również na lama<>b Rude Pravo" tro8zczv sie stale mu przewodzi Związek Radziecki, je wp ywami . urzuazy3ny "" swych rajów; jeszcze grunt.:rwnieJ 
Unit-" D I ·1 t I l d " • . . . k k ł I t ł alk"' robotniczą I masy ludowe we wszy-' poznawać doświadczenie bud,)wnic-„ T • z e.1m { en, na przv' n , 0 zacieśnienie wl~zi z czytelnikami, I 'o onse wen ną w~· rwa ą w „ I 

bojowo ujmuie problem~· walki o zamieszc7a ~eh listy, ~tara ~i~. abv w obronir pokoju, proparować osią stkich dŻ!edzinach życia - w pro- twa socjalistycznego w ZSRR • wy­
poki>j, jednocr.eśnle słabo (lświetla n~ podRtfl?'I<' nubllko.wanych przez. Jnlęcia Związku Radzie kiego, kra- d~kcji, ~auce, sz~uce, literaturze, 7y I stępować w charakterze inicjatora, 
ch:iałalność terenowych komiletów me materiałów pode1mowano kon-1 1. d k .. 1 c'owe• Cht'n'ski'4J' ctu codztennym itd pokcllju. utworzonvch w kraju. oraz kretne kroki. ow emo ral'JI u• "" " · I agitatora 1 organizatora praktyr.me-
ma~a11v:vch 01·ganlzac.ii d<>mOkl'Rtycz Prasa pul'tii komt.miot,\'<''.:1'""h i I Republiki Ludowej I Nicmir<'kiej Re Uwz_ględniając, iż krytyka i &amo- go stosowania tego doświad~umia; 
nych W-~lcząc:vch o pokó.l. \Vciąż ie- robotniczych w krajach diemokra- publiki Dt'mokratycznej. keytyka są prawem rozwoju partii jeszcze gruntowniej pcnnaW'ać de-
szcze mało poświęca uwlł~i svtuac.ii, c.ii ludowej. po1hvięcając wiele uwa Prasa komunistyC'Z.na· tym lepiej komunistycznych 1 robotniczych, świadczenie budownictwa oartyjne-
d b h · d ·em k' h I ·1 d · I I' dzienniki winny szerzej i śmielej sto ro n~ posrn aczv zi s ic gi ogo n:vm. zag~ mei; om wa ;{J lłuźyć będzie s1>rawle pokoju. demo ć · 

1 
go i propagandy marksizmu - leni-

obronle ich inteN'sów. Dzi-enni}{ C7.e prze. clw]$'.o ni_ebezpieczenst.·wu _nowej kracji, obrony lntcrrsów mas pracu- sowa ten Ostry oręz w W? ce o y;y-
to \ po Ób ·edoś' 1~~. „.... 1 t 1 konanie zadań sto1·ącycb przed par- nizmu. nagromadzone przez WKP(b} V IS ~ ·ni . c ruyl.\'CZnv ""·' l\'?mv. w n1ec ~s a eczne.J .lł'8Z<''7P jąc;vch. im wnlkllwlrj i jaśnil'j wska 
korzy~tuje informacjP i mnterinłv mierze dema.~ku.1e ko;ikrl"tny<'11. pod iywać będzie masom na wzrastają- t,iami. i inne partie komunistyczne i robot-
11~enC'ji burżuazyjn:vch. dotvczac<> tl'JCaczy , ~·oJenn:'.l'ch 1 wra.dz~ł'<'~"' cą !lłabość obozu łmperlallst:vcznego, Pra.a partii komunistycznych w nicze w celu wykorzystania tego do­
r•M:n:c:h zagadnień życia miedzvna- dzlalalnosc . prawicowy<'~ s<>~1al1st~w jego wewnętrme sprzecznośc·i, na hi krajach kapitalistycznych walczy i świadczenia w praktyce. Im wyr:~ź­
rodowPgu. Naświetlajac problemv - sprzedaJnyc~ agentow .1mp~rra· stor:vczną nieuchronność zagłady i1n walczyć będzie nadal w obronie nie- niej prasa komunistyczna krajów 
kultury :i sr.tuki. dziennik W · szere- 111.mu amerykansko - ang-irtsk1ego. perializmu . 

1 
ś i d · h k ·· 

i:tll wypadków nie przestr?.el{a kon- zh:vt mało zamieRz('za artykułów · · . , I zawis o c naro oweJ swyc raiow 
~ekwentnle linii mark~istowsko-le- µośwlęffinvrh 7.agalłnłenłom innrk- W spółczesna sytuac.Ja międzyna- przed zaku1aml imperialłzmu ame­
ninowskie.i. pcśwlęca zbyt mało u- !'izmu-leninizmu. W ~zczególnoścl, .. rodowa 11. całą .powagą dowo ryk:ań~kieco, przeciwko polityce mi­
wugi prac~· ideolol'!;!cznej wśród po Rude Pravo" mnleisz<> obccnie no dz!. 1z je5't rzeczą konieczną stałe de l't . k ł d 1 wi· •· . · „, ,, · 1 aryzmu, przeciw o wy a un {0 stępowej inteli~encji. wciaż jesr.cze świeca nwaqe zaoadnieniom walki maskowanie ze wzmożona siłą pro- . . . , . 
"' zbyt małvrn ~tonn1·u "'Cla"~ d" prze · k kl" Tito 0 · ' k l przewozenm amerykansk1ego sprzę 
w • . • •' " n ·"" v · CIW O ICe , 7.lffllO! Z1- pagandy SZOWinizmu, nienawiści ra- • 
pracy lroresoondentów rekrutu1ą- mieśril ~zerc>!! nfegleboklc-h artyku- ~u wojennego, przeciwko rocibudowie 

h · · 'd I 'kó I sowej i wrogości narodowościowej, cyc się snosro czvte ni w. zw a- łów teorelyczn:vch i ideologicznych. przemysłu wojennego kosz.tern inte-
,zc1a robotników i chłop6w. prz.v czvin niektóre z nirh iawłl'ra pods~·cai:iej przez imperlalistów i ich resów ludu pracującego, pr:ieciwko 

Prasa komunistyczna w kra.iach Ja błędy p0lltyezne i !eorr~~rme. aparat propagandowy. Dl!iąc do lzo- faszyzacji ustroju państwowego ter 
<łemok1·ar.1i ludowej odl{rywa clonlo •. Ru1le Pravo" nie po!iw1era .1t111.<·zr !owania imperialbtycinvch podżega . . ' . 
sł<>· role w walce o zbudowanie so- naleł.ne.ł nw:1ęl zarca<lnienlu wzmożl' rorowl l represjom wobec boJowm-" c~y do nowej wojny, prasa komun!- · · dł · cjallzmu. w wychowaniu ma!! !udo- nil\ crn.lnośri ora1 rozwijania kry- ków o pokoJ, przeciwko awieniu 1 
wyrh. w ieh ze~po1eniu wokół par- t:vki i samoltr~·t~·ld. styczna walczyć będzie je11zcze akty- likwidowaniu demokratycznych swo 
tfl komunistycznych i robotnkr.:vch. Pra~a komuni~tycz~a uwa~a ?.a wniej o przyjaźń narodów swych kra b6d i praw mas pracujących prze-
07.f ki swej konsekwentne.i walce ledno ze swych na.idonlo!lle1,ul·h Jów z narodami Związku Radzieckie . , . , . ' . . 
o umocnienie ustroju demokracji lu 7.adllli wy,falinlanle naJszersz:vm war c1wko obmzaniu ich stopy zyc1ow~J. 
dowej. o interes.v ludu. ora~a komu stworo ludnoiiri ralej wagi 'hlstory- go i krajów demokracji ludowej, o- Wychodząc Il. 11'.ałożenia, że prasa 
ni!li\·cz1rn tvch kraiów zdobyła w rznyt'h uchwał Drugiego fiwiatowe raz poświęci więcej uwarl wzrosto- komunistycma powołana jest do o­
masarh 5zeroką oopularnolić i cie- ro Kongł't>su • ?broń<'ów Po~oju, wi ruchu narodowo • wyzwoleńcze- degr~nia olbrzymiej roll w umocnie 
sv.y się wśród ludzi pra<'y dużym :rruntowne naKw1ttlanle I pop1rra- go w krajach kolonialnych i zale~-
autor;vtetem. Prasa 1komunlstvl'zna nit" walki mlłujqc~·ch wolnof.ć naro nych. 

demokracji ludowej ujawniać b~­

deie konkretne przejawy walki kla­
sowej, w której odbywa się budowa 
socjalizmu, im lepiej mobiliz.:'l\vać 

będzie masy do przezwyciężania za 
ciekłego oporu wroga klas.:iwego, 
tym szybciej umacniać się będą te 
kraje. 

Temu samemu celowi służy syste· 
matyczne wyrabianie w masach lu· 
dowych stałej gotowości do przeciw 
stawiania aię knowaniom arentów 
~bozu imperialistycznego i rodzi.mej 
reakcji, uczucia socjalistycznero pa 
trlotyzmu i . gotowości do obrony 
wszystkimi siłami swych kra.iów 
przed zakusami Imperialistów. 

W warunkach budownictwa socja 
listycznego dla prasy partii komuni­
stycznych i robotniczych krajów d• 

kra.łów de-mokradl ludowl"J prorJa- Iłów o realłnrli: !;\-eh uchwał, prz;v 
i:-uJe poko.tow" politykę Zw Radziec ezynianie. :;if' 110 rozsr.erzania maso 
kiel(o i jego osl5'gni1:cla w d:r.ledl\iniP '"ej bazy ruchu obrońr6w pokoju, 
budowy komunizmu. pojjwl~c~a wiele zwłas1-<'za wśród chłoustwa. 
uwaai 1.aiiadnlenlom hudownidwa Na !lr.czególn:1 uwage oras.v komu 
polib·nneiro. gospodarc1.ł"ICO i knltu- ni~tvcmej ?.aHugu.fe d :da!alno~ć o­
rałn<'Ko w krajach demokracji ludo c-ólnokraJow:vch I terenowych komi· 
we.i, w C'hlriskieJ Republke J,udo- tetów walki o pol<ó.f, uogillnlanle na 
wtJ i NleinłPrkle,i Republlre Demo irromactrontro clośwladcztnla, popu 
kratyrr:ne.I. Dzlrnnlki ob~ztrnlt na laryzowanie nowych form walki o 
świetlają ruch obrońf:ów pflkoju. pokój, pot1:planie wszelkich l'IPmPn 
dema kują amtrykańsko - ;ma-iel- łów 1ekrlar11twa i <'iunoty por:l~­
skirh podżegarz,r ~ojennych. dów oraz pOpular:n:owanie i popiera 

Cała ta dzlalaino~ć organów pra­
sy komunistycznej nierozerwaln:e 
związana jest ze wzmożeniem propa 

oiu partii i w propagowaniu nauko­
wego socjalizmu, gazety partii ko­
munistycznych w krajach ka.pita!i­
stycrmych jeszcze więcej p0swlęcać 

mokracjl ludowej szczególnego zna­b~dą m iejsca oświetlaniu zaiiaduień 
.-andy marksizmu • leninizmu i wal b ,, 1 t t . 'h a czenia nabierają zadania, dotyczące 

W formie przylfladu wymienić nie poczynań klerownlc7.ych orsa-
można organ Komunistycznej Partlf I nów śwlatowero ruchu obrońców po 
Czechosłowaejl - „Rude Pravo". koju. 

II 
prasa komunistyczna będzie bez 

litośnie demaskowała podtera 
czy I propagatorów nowej woJny, uJa 
wnlała przed narodem Ich zwlenęcfl 
obllc1.e, Ich ludoierC%e „łdee" I „te­
orie". Pl'lłlla. komunlst:vczna t cała 
pra a drmokratycma uważa za 1w6j 
śwh:tv obowiązek konsekwentne de 
ma•kowan1e wrogiej narodoni wszy 
stkl<·h krajów anesywneJ polityki 
zal'ranlrmej ł reak<'yillej polityki 
wewnetr:me,1 USA - ostoi reakdl 
mi~dz;\•narodowej, demaskowanie 

zbrodniczej wojny Stanów Z.iedno-
011onych przeciwko narodowi kore­
at\aklemu ł Ich wojennych awantur 
wobec Chfń!lklej Republiki Ludowe.I, 
df'mJUkowanle polityki przekształca 
nla ONZ w nart:ędzle realłza<'JI a.rre 
sywnych planów imperlallznm ame· 
rykańskiego. Pra'!fa komunistvczna 
i cała prasa demokratyczna tiważa 
1.a swój świt:tY obowlą7.ek prowadzf' 
nie zdecydowanej walki przeciwko 
KOSpodarczej. polityczne.i i ideolosl­
cznej krucja~ie agresorów amerykafi 

· u„own c wa par yJnego 1 ..vyc ow , , 
ki przeciwko reakcyjnej ideolorii. I 1 ld 1 1 1 k . t'i . opra<:owania problemow dzlałalnoscl n a co og czneiro cz on ow &>&r 1 1 . 

W swych planach rozpętania woj J h d h k 1 · I partii komun1Stycznych, Jako partll 
. . . . . . . bezparty nyc w uc u mar s zmu- znajduj cych się u wla.dzy, CIHwietle 

ny, izdlaw1ema 1 roz1uom1en1a ru- leninizmu, wykorzyatując w tym ce . ą . z • 
chu demokratycznego imperialiści . ni .... u1e prJ:oduJąceJ roli partii w d le 

lu DllJdo&od e.raze formy. 1 1 j · 1. t . · b d wyznaczają StŁczególnie ważną rolę dz n e soc a is yczneJ prze u owy 

P rzy pomocy nieprzer·.vauych l społeczeństwa. . 
prowodyrom prawicowych socjali- stale 1 zmagaj-cych się repre 
stów - zdrajcom interesów klasy ro Wielka siła prasy komunist:vezneJ 
botnlczej i narodowych interesów 

sji reakcja w ltrajach kapitaii.stycz­
nych usiłuje zdławić prasę k -miuni-

ludów. Dlateio też walka przeciw- stycrmą i prasę demokratyczną w o-
ko tym agentom imperializmu ame- góle. Aby przeciwstawić się iakusom 
rykańskiego, bezlitosne demaskowa 

reakcji, partie kornunistyC'Ule 1 wszy 
nie ich służalczości wobec podżega- stkie siły demolcraty~e poiłużą 
czy wojennych, demaskowanie ideo­
lo.-ii socjal-demokratyzmu, będące­

ro ideologią imperialistyczną. bur­
żuazyjną,. Jest ważną częścią !lkłado 
w11 obrony pokoju I przeclwstawle-
nla się imperialistycznym agre!lo· 
rom. Szczytne zadanie obrony poko­
ju wymaga również od prasy komu 
nlstycznej wzmożenia walki przeciw 

się wypróbowanym oręłem mobill:ia 
cjl mas, jesizcze bardziej rozwiną ak 
cję zbierania pieniędzy na fundmze 
prasowe i rzastosują inne formy po­
mocy prasie, ze wszech miar wzmo· 
cą skuteczność pracy komu1.1ist6w i 
wszystkich demokratów w d1:iedzi­
nie kolportażu pism komunistycz­
nych i postępowych. 

Tytuł · „przodującego zakładu•• 

wypływa z jej wierności zasadom 
i ideowości, z jej stałej walki o In­
teresy narodu, jej ścisłej spójni s 
masami. Bez wit;U z robOtnik&mi 
z masami pra~uj~ymi, przodująclł 
inteli•encją wskaq;ywał towa­
rzylł'I. Stalin - nie--można stworzyć 
prawdziwej, bojowej gazety b~lsze· 

wickiej. Dlatego też prasa komunisty 
czna stale troszczy się o zacieśnienie 
!l"'eJ łączności z masami, rozwiJa ze 
wszech mi.ar ruch korespondcntow 
robotniczych i chłopskich, system:,. 
tycznie ogłasza listy ludzi pracy i 
dąży do realizacji propuzycji wysu· 
wanych przez masy ludowe. 

Scisła partyjność prasy komuni­
stycznej ujawnia się we wszystkim: 
w orólnej linii. w jej bojowym, o­
fensywnym duchu, w konsekwent· 
nym demaskOWlłniu ideologii burżu 
a.zyjnej, w ka.żdej za.mieszczoneJ no· 
tatce, w każdej iulorma.cji, W;;zę­

dzie i ·we wszystkim, od pierwsze!' O 

do os
0

tatnic10 wiersza, sa.zety 1tomu 
nistyczne maJlł swe własne, wyraz­
ne oblicze pisma komunistyczneao, 
ludowero. 

· pobudza załogę ZPB im. Armii 
d~ : dalszeqo H'ZDIOżenio 

Ludowej 
wąsilhów 

Załoga naszych zakładów - ZPB 
lm. Armil Ludowej - głęboko prze 
żywa obecne dni. w których o jej 
osiągnięciach mówią wszyscy robotni 
cy Łodzi. Nie tylko włókniarze. lecz 
również metalowcy, odzieżowcy czy 
murnrze, radują się n11szym! osią­
gni~ciami i tym, że do końca roku 
1>rzysponymy Pa6stwu dodatkowo 
l\łele metrów tkaniu. 

Dii~, ki~dy z dumą obl!czamy na 
sze S'.lkcesv nslE'ż~· podzielić się 
swym doświadczeniem i zapoznać z 
metodami, dzięki któr~·m U7.Y~kaliś 
my tak wysokie wyniki. 
Zakład na!'iz jest trzy - wydziało­

w.v i pl'aea peszczególpych oddzia­
łów zazP,bla się ściśle ze soba. Naj­
drobniej~zy brak koordynacji· spo­
wodowałby zakłócenie w dalszych 
etapach produkcji. Przystępując de> 
reorganizacji pracy w na$zych 1.a­
k!adach. rm:poczęliśmy od odd·i!la­
łów początkowvch, tj. od prz~dzalnl. 
Jasne jest że dla podnleslenln ja­
kości t~{anin należy otoczy6 szczeat<il 
ną. u11leką I kontroltt pro1lnkcj~ przt; 
dzy. Ponieważ naszym zusadnicT.ym 
asol'tymentem jest artykuł M. D. 
80 SKKE i P 42-140, zwró<:lliśmy za 
tern baczną uwagę na przędię tego 
gatunku. Dzięki zastosowaniu no­
wych metod krochmalenia podnie 
ślli'my jakość osnów. Skupiliśmy 

te-~ wysiłki w wykończalni, trosldi­
wie czuwając nad starannym wy­
km'lczaniem najbardziej trudnych 
artykułów. Nasza w!lpółpraca w 
tym względzie z podstawową orga­
nizacją partyjną i radą zakładową 
przynlo..•ła w pełni r,adowalające wy 
niki. 

Drugi decydujący moment stano­
wi u nas ścisłe ze!;palenlr1 dzlałalnoś 
l'i Jl(>szt'zególnych oddziałów. Co­
dzienne. 20 minutowe odprawy kie 
rowników z majstrami umo:lliwiaj ,ł 
każdemu stwierdzenie źródeł pow­
stających w;terek i natychmia3to­
we ich usunięcie przez inŁerwe1cję 
u kiel'ownika zazębiającego się od 
dzialu. Ta szybka lnlerwencja za­
pobiega tworzeniu się zapasów źle 
wytworzonych artykułów lub półfa 
bry katów. 

Trzecim mon1;entem, odgrywają­
cym poważna rolę w produkcji, jest 
~ocJallstyozna dYllCYplłna pracy. Na 
~~·m odcinku musieliśmy przezwy­
cięż~·ć wiele starych nawyków i 
przesądów. Było to zadanie dość 
trudne, gdyż personel techniczny 
zajmował wyiodne stanowisko „nie 
narażania st~". Do podniesienia dys 
cypllny pracy wydatnie przyczyni­
ła si~ codzienna, usilna działalność 
naszej orpnlzadi partyjnej oraz ra 
dy zakładowej. Na każdym .:;ebra-

Do czytelników PRASY RADZIECKIEJ 
Biuro Zagraniczne P.P.K. .,RUCH" w Warl'Zawie, Plac 3 Kn:vżv 

Nr. 16, podaje do wiadomości, że zostało zakończone przyjmowo· 
nie :zamówień na dzienniki I cz11sopłsm11 radzieckie na I kwart~! 
1951 r, 

niu partyjnym, związkowym czy I polltyczne, cechujące naszą załogę 
też ogólnym podkreślano koniecz 1 pl'zejawia się w pomyślnym wypeł 
ność podniesienia socjalistyc?.nej dys nianiu zobowiązań produkcyjnych, 
cypliny, apelując do całej załogi. O podejmowanych na cześć 1 Maja, 33 
b.a.rc?.yliśmy osobistą odpowiedział- rocznicy Rewolucji Październiko­
nośclą za stan obecności - maj- wej i II Swiatowego Kongresu Po­
str(nv i bryfa.dzistów, równocześnie koju. 
1t-0tlnos?.ąc ich autorytet. Dzieki te- Uzyska.nie tytułu „pr7..oduj~ego za 
mu załoga naS7.a Zl'ozumi ała, że bez kładu w przemyśle włókienniczym" 
pośrednim zwierzchnikiem tkacza będzie dla na.s jes7,cze silniejszym 
czv przi1dki jest maister lub b ryga- bOdżcem do dalszych osiągnięć, bę 
dzista. Uczucie s1~1ctmku i zaufania, dzi.e pobudzać nas do jeszcze pełniej 
a jednocześnie zrozumienia pełnej szej moblliza.cji naszych sił dla 
odpowiedzialności przed majstrem i przedtermlnowero wykonania Pła 
kierownikiem przyczyniło się do nu 6-łetniego. 
znacznego zmniejszenia nieuspra 
wiedliwionej nieobecności, wyno­
!>Zącej u nas o<l 0,18 proc. do 0,2 
proc. 

Czwartym mommtem, który u-
zyskał bodajże największy wpływ 
na zwiększenie produkcji, jest sze­
roko rozwinięte współzawodnictwo, 
obejmujące pra\\ie calą naszą zało­
gę. Szlachetny ruch w~półzaw·odnic 
twa, pobudzany i kootrolowany 
przez aktywistów pat•tyjnych oraz 
związkowych, dał nam g\yarancję 
równomiernego wypełniania pla­
nów pro<lukcy,iuych na wszystkich 
oddziałach . 

Nie sposób wymienić wszystkich 
przyczyn, które złożyły się na to, 
że codziennie wykonujemv z nadwyi; 
ką name plany bez zrywów w koń 
cowych etapach. 

IU. Rogoziński 
dyrektor naczelny ZPB im. Armil 

Ludowej 

Wielkie i odpowiedzialne zadania 
sioJ-. przed boJoWYml org11on11.ml mas 
pracująCych - pisma.mi partii ko­
munistycznych i robotuiciycb. Od 
wykona.nia tych zadań pod wieloma 
wz1lędami zależy pomyślna walka 
całeiro obozu demokratycznego o po 
kój, demokrację i socjalizm. 

(„0 trwały pokój , o de­
mokrację ludową!") 

Prz'-'Cl wyborami do rad łerenow :v9h w ZSRR. ProfeSOJ' Unlwersyt.e-

Jednocieśnie zawiadamiam·r, że w dalszvm ciągu wszystkie 
placówki P.P.K. „RUCH", Aqencje I Urzędy Pocztowe. Oddziah 
Mlt:dzvnarodoweqo Klubu Pr••v 1 Ksll\iki orai księgarnie .,Domu 
Ksiażki" przyjmują znłoszenla na prenumeratę czasopism radzieckirh 
n11 TI' 1 dalsze kw11rt11łv 19'i1 roku. tMO 

jeszcze w niedostatec-nym stopniu--------·-----------------------

Do ):!rzeprowadzenia tych wszyst­
kich zadan, przyczyniła się w dużej 
mierze ścisła współpra.c& dyrekcji 
zakladów, podstawowej organizacji 
partyjnej i rady zakładowej. Dzięki 
zharm dzowaniu naszych WYSił· 
ków, wspólnie pokonywaliśmy 
przeszkody. Świadomośf· współpra 
cy i współodpowiedzialności przeni 
knęła do dolnych ogniw. dając nr 
}tojmię realizacji naszych zamierzeń 
i planóvr. Wysokie uświa iomienie tu Mosklew"1de110 - L Slewleria w rozmowie s młodymi wyborcami. &IB I 
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Jutro przybywa do Łodzi Teatr ·im. I. Franko Amerykańscy hitlerowcy 

Przyjaźń narodu polskiee.o i ukraińskieeo 
poql·ęb.ia się nieustannie 

W przemówieniu, . wygłoszonym w Sari Francisco wkrótce po s11otkoniu 
z Mac Arthurem, Truman oświadczył: „Wiemy, że ludy Azji pragną wolności 
i niepodległości. Żywimy sympatię dla tych dążeń i chcerny im pomóc w osiąg• 
11ięciu i obronie trj niepodległości". 

Takie były 1ego slo 

prości ludzie Polski i prości lu-
dzie Ukrainy zawsze żywili 

uczucia wzajemnej sympatii i przy­
jaźni. Jedynie polityka klas rządzą­
cych, które świadomie rozpalały an­
tagonizmy narodowościowe, stanowi­
ła przeszkodę do nawiązania se1·decz 
nych stosunków między naszymi brat 
nimi narodami. Zwycięstw<> ustroju 
demokracji ludowej w Polsce położy­
ło kres obcości, <>tworzyło drogę d<> 
wzajemnego zrozumienia i zaufania 
oraz do nawiązania więzów przy­
jaźni. 
Przyjaźń tę cementuje wspólnota 

wielkich celów - budowanie nowego 
społeczeństwa i dążenie do trwałego 
pokoju. 

Naród ukraiński, który rozpoczął 
wolne życie 33 lata temu, wraz z 
wielkim bratem narodem rosyj­
skim - i przy jego stałej pomocy, 
dokonał w ciągu tego okresu ogrom­
nych przeobrażeń w mieście i na wsi. 
W myśl wskazań towarzysza Stalina 
i pod jego bezpośrednim kierow­
nictwem, chłopi nasi wkroczyli zde· 
cydowanie na drogę gospodarki zes­
połowej. W kołchozach wyzwolili się 
od odwiecznej nędzy, poznali dobro­
byt i radość wolnej, twórczej pracy. 

Więź kulturalna między naszymi 
narodami ma długoletnie, pięk 

nc tradycje. Wielkiego poetę ukraiń 
skiego, Tarasa Szewczenkę, łącżyła 
gor~ca przyjaźń z wybitnym rewolu 
cjonistą polskim Zygmuntem Siera­
k_!>wskim oraz poetą polskim, Anto­
nim Sową (Żeligowskim), który 
wraz z Szewczenką był zesłany do 
twierdzy Orskiej. 

Drugi wielki syn narodu ukraiń­
skiego, Iwan Franko, pomimo repre­
sji ze strony ukraińskich burżuazyj 
nych nacjonalistów współpracował z 
polską prasą demokratyczną. 

Wielu polskich studentów zdobyło 
wykształcenie na Uniwersytecie Ki­
jowskim, wielu ukraińskich działaczy 
kultury, w tej liczbie nasz wybitny 
nowelista, Wasyl Stefanik, kształci­
ło się w murach starożytnego Uni­
wersytetu Jagiellońskiego w Krako· 
wie. 

Prawdziwie trwała i ścisła więź 
kulturalna między Ukrainą i Polską 
powstała jednak dopiero teraz, gdy 
na polskiej ziemi zatriumfował 
ustrój demokracji ludowej. Działa­
cz-e kultury, nauki i sztuki obydwu 
bratnich narodów zacieśniają przyja­
cielskie kontakty, wymieniają do­
świadczenia, dzielą się osiągnięcia­
mi. Tak np. niedawno odwiedziła 
Ukrainę delegacja polskich działa­
czy kultury z wiceministrem Sokor­
skirn na czele; na II Zjazd Pisarzy 
Ukrainy prz~byli przedstawiciele poi 
skich pisarz"9. 

W ostatnich latach wybitni pisa· 
rze ukraińscy, Aleksander Korniei­
czuk, Pawlo Tyczyna, Maksym Ryl­
ski, niejednokrotnie gościli w Pol· 
sce. Autor niniejszego artykułu był 
również dwukrotnie gościem polskich 
literatów i dziennikarzy. 

Z roku na rok wzrasta liczba wy-
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dawanych na Ukrainie utworów pi­
sarzy polskich. Po wojnie ukazały 
się w przekładzie na język ukraiński 
dzieła Mickiewicza, m. in. „Pan Ta­
deusz" w świetnym tłumaczeniu Ryl 
skiego, w druku znajdują się utwory 
Słowackiego, Konopnickiej, Reymon­
ta oraz zbiory nowel, przygotowuje 
się antologię poezji polskiej. 

Obecnie na gościnnych występach 
w stolicy Polski bawi odznaczony 
orderem Lenina, Kijowski Teatr im. 
Iwana Franko - jeden z najstar­
szych i najlepszych zespołów teatra! 
nych Ukrainy. 

Nie wątpię, że gościnne występy 
tego teatru staną. się nowym wkła­
dem w dzieło utrwalenia polsko-ukra­
ińskiej więzi kulturalnej i niewzru­
szonej przyjaźni między naszymi na 
rodami. 

L. Dmiterko 

POD KIEROWNICTWEM ORGANIZACJI PARTYJNEJ 

u'(l/ Ale fakty ::uda­
ją kłam uroc::ystym 
zapewnieniom i ujaw­
niają potworny cy· 
nizm ameryka1iskich 
imperialistów, Cynizm 
tym bardziej odrażajq· 
cy, że ameryka1'iski ty 
godnik „]. S. News 
and World Report" 
zaopatruje przemówie 
nie TrullUllUI w pełne 
grozy zdjęcie (które 
zamieszczamy obok), 

· przedstawiające ofiarę 

bestialskich bombar­
dowań Amerykanów 
~ płaczące dziecko nd 
zgliszczach osiedla ro· 
botnic:zego, z bandyc­
kim podpisem „robota 
nie jest skończona". 
(The job is not fini­
shed) . 
Amerykańscy opraw 

cy narodu koreańsltie· 
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gu wyraźnie nie są za- WA.li. TÓRN <<>~r:1, , fHE ś0$ l$ "NOT "-:NISMn)', .. , 
dowaleni ze swojej ro- ··» 

Gospodarka zespołowa zademon­
strowała całą swą siłę, zwłaszcza w 
okresie odbudowy rolnictwa, w bar­
barzyński sposób zniszczonego przez 
okupanta. W niebywale krótkim cza 
sie kołchozy nie tylko przywróciły 
przedwojenny poziom produkcji 
wszystkich gałęzi gospodarki rolnej, 
ale cmacznie go prrzekroczyły. 

dokonuje się przełom w pracy Zakładu M-1 

boty, którą starają się wyko1iczyć wedle znanej hitlerowskiej recepty o pozo· 
stawianiu za sobą „spal011 ··j zifmi", Z jednej strony jez11icka obłuda o „::orozu­
mzeniu" dla aspiracji trnl110.~ciowych ludón A::ji i „pomocy" dla nich, :: dru­
f;i:j.„ m1rd01rn11ie bezbronnej ludności, bomlmrclowanic na oślep spokojnych 
mwst i 11•si koremlsldch. 

Załoga M-1 od lutego bieżącego ro 
ku nie wykonywała planów pro­
dukcyjnych. Wpływały na to zła or­
gania:acja pracy, niedoprowadzenie 
planów do poszczególnych oddrzia­
łów produkcyjnych, niedostateczna 
troska o realizację zadań produk­
cyjnych ize strony kierownictwa rza­
kładu. W poważnym stopniu winę 
za ten niepomyślny stan rzeczy po­
nosiła organizacja partyjna, która 
nie potrafiła WY[>ełnić swej kierow­
niczej roli w rzakładzie. 

GDY BRAK KONTROLI 

Chłopi polscy znają wielu przed 
stawicieli wsi kołchozowej. W 

ciągu dwóch ostatnich lat Ukrainę 
odwiedziły 4 wycieczki chłopów pol­
skich, w skład których wchodziło 
około tysjąca osób. Delegacje te 
zwiedziły różne obwody naszej re· 
publiki. Przed drogimi gośćmi wszę· 
dzie szeroko otwierały się drzwi, 
wszędzie mieli oni możność wszech-
stronnego zapoznania si~ z życiem Oderwanie się organizacji partyj-
nowej, socjalistycznej wsi. nej od rzagadnień produkcyjnych 

miało poważne następstwa. Styl pra 
W obwodzie dniepropietrowskim cy komórki zaopatrzenia ulegał c0-

chłopi polscy poznali mistrza zbio- raz większemu zbiurokratyzow:m1u. 
rów kukurydzy, Bohatera Pracy 80 Urzędnicy pracowali w myśl zas,-id y : 
cjalistycmej, Marka Oziernego. Go- ,.jakoś to będzie". Gdy rz oddrziałów 
g~ie o~lądali działkę, na , której O· napływać poczęły n iepomyślne mcl­
zi_ernyJ wyhodował ponad 2l O ~etna- dunki, także w dyrekcji rzaczęto mó­
row kukurydzy z 1 ha, slurhah z u- · 'ć . k ś t b d · " z t ,. 
waga i zainteresowaniem opowie~ci wi „Ja 0. 0 . ę zie · Y~O. no~c 
alvn~ego kołchoźnika o tym, w jaki klubu racJonallzatoi·ów wyrazme o-
1'posób osiąga on J>odobnc plony. słab~a, zaha~owąny . został ro~>VOJ 
Chłopi polscy poznali również Boha w~o~zawo~r;ictwa _pracy Stano.-:1ą­
trrkę Pracy Socjalistycznej, He~enę cą większosc .. za!og1 in. et' jfaczę­
Chobtę, kierowniczkę ogniwa , zbiera to traktowa<: Jako piąte koło u 
.iącą. bogate plony kok~ae.-yzu, 7. iem· wozu. 
niaków, cebuli i kukurydzy, ~potka- Niewykonanle planów produkcyj­
li się z wielu innymi słynnymi łudź- nych pociągnęło rza sobą spadek zr:­
rni Ukrainy. robków. Wykorzystał to wróg• ~;la-

ł{asi drodzy polscy goście mieli sowy, usiłując siać demoralizację i 
możność przekonać się osobiście o zdezorganizować pracę w M-1. 
potędze ustroju kołchoznwego, o prze 
wadze s.ocjalio;tycznych me1od gospo­
darki rolnej nad kapitalio;tycznymi. 

NAPRAWIONO BŁĘDY 

Jednak organizacja partyjna w 
JVI-1, choć późno, ale przystąpiła do 
naprawy popełnionych błędów. Prze 
prowadzono szereg zmian organiza­
cyjnych i prrzesunięć personalnych. 
Egzekutywy podstawowej i oddzia­
łowych organizacji partyjnych za­
częły analizować wykonanie planów 
produkcyjnych. 

Wielu przedstawicieli chłopów u­
kraińskich, w tej liczbie tak popular 
ni Judzie, jak Fiodor Dubkowiecki, 
autor książki „Na drodze do komu­
nizmu" oraz Bohaterka Pracy Socja­
listycznej, Helena Ch-0bta, zwiedzili 
Polskę. Po ich powrocie kołchoźnicy 
ukraińscy z ogromną ciekawością słu 
chali opowiadań o budowaniu nowej 
Polski, 0 przystąpieniu przez chło- Grupy agitatorów, dawniej mało 
pów polskich do zespołowych form żywotne, przystąpiły do walki o po­
gospodarki rolnej, o sukcesach pierw prawę stanu eaopatrzenia, o każdą 
i:izych spółdzielni produkcyjnych. I straconą minutę, o wykonanie pla-

Laureaci Nagród Pokoju 

nu. Zrewidowano stosunek do mło­
dzieży, otoczono ją opieką. Wzmoc­
niono więź między partyjnikami a 
bezpartyjnymi. Pobudzono do działa 
nia cały aktyw partyjny i bezpar­
tyjny, dotarto ze słowem mobilizują 
cym do każdego robotnika. Do wal­
ki o wykonanie planu przystąpili 
wszyscy członkowie Partii. zagrze­
wając i pociągając swym przykła­
dem całą załogę. 

WYNIKI NIE KAZAŁY 

DŁUGO NA SIEBIE CZEI\:AC 
W sierpniu normy produkcyjne, 

przekraczając je przynajmniej o 20 
proc„ wykonało 115 pracowników, 
w listopadzie - 209. W przecią1;u 3 
miesięcy w1>łynęły 33 wnioski racjo­
nalizatorskie, przynoszą,c pół milio­
na zł. oszczędności. 
Poważnie rozwinęło się wspótzn­

wodnlctwo, ogarniając i>rzeszlo !JO 
proc. załogi. Wyrośli nowi liczni I 
przodownicy pracy: Marceli Gullń- I 

wiedni poziom szkolenia zawodowe­
go oraz roztoczyć systematyczną kon 
trolę nad działalnością referatu 
bezpieczeństwa i higieny pracy, mo­
bilizować załogę do przestrzegania 
socjalistycznej dyscypliny pracy. 

Ani na chwilQ nie wolno zapomi­
nać o codziennej analizie wykony­
wanych planów. Trzeba ujawniać 
dalsze rezerwy produkcy;jne, opie­
lwwać się współzawodnictwem pra­
cy i ruchem racjonalizatorskim. 
Towarzysze głębiej jeszcze musza 
wniknąć w problematykę całego za 
kładu, zlikwidować istnie_jące bra­
ki i niedociągnięcia. 

Zadania te towarzysze z M-1 zdo­
łają wypełnić pomyślnie dzięki sta­
łemu podnoszeniu swej świadomo­
ści polit ycznej i uczeniu się na do­
świadczeniach radizieckiej klasy ro­
botniczej. 

Kazimierz Kwiatkowski 
sekretarz Komitetu Powiatowego 

PZPR w Kutnie. 

Ame1)"lmńscy :lirnduiar:::e, f..·tńrzy 11apoth11/i na :aciekly opór narodu ko­
rwńshiego, stos1tj<i c1>raz ol.-rumiejsze metody t1rou-ad:::e11ia wojny. Codzien­
nie setki s1mwlu1ów 11mt'r)'lw1i .~l>ich .dokom1jq terrorystycznych 11alotó1v 1111 spo· 
kojne osiedla, po::;ostatti11jqc za sobą pustynię. ]edPn z komunikattlu, 111ac 
Arthura stlfierrl::a np.: „111i11.ir T"ii:ongbtt %Ostało sUJrte z oblicro. :::iemi ... Lor,. 
11icy ldlkahrot11ie u•rnc11li IV cPlu bombardowania miasta„. Cała operacj11 1nva.la 
godzinę, fl/e po jej ul;ońc::e11iu z miasta Ujżongbu vozostały tylko stos)' tleją­
cyc/1 ocll„mk1)11'. Po południu miasto zostało !!:rÓwnaiu• z :ziemią". 

W :istopmbie samoloty amerykańskie zburzyły culkowicie miasta: Kango, 
Jic::u, Sn11c;on, K11so11, 1'ec::o11, C:osan, Kosan, l'u!.'czi11, lloron i wiele in11yclr. 
ff' Ktmgo " 8 tysiecy lmrly11T.·óll' JJoz:oswlo ~alerlll'ie 500. w Jiczu - z 12 tysięcy 
liuc/ynhóro 11ozosu1lo ol.-oło tysiąca. Tylko w Korei Północnej amcryf..·ai'tscy pi· 
raci po1detr::11i zbur::;yli ol;oło siPdem tysięcy wsi. 

lmp.::rinlistyczni ludo:i:Prcv 'tamj'! się 11rze.,cignąć najokrutniPjne 111Ptod1 
l•1tlerowcóm 'l'ak jak tamci. któr:y po::osUm·ili po sobie ponurą pamiqthę IV po­
•taci stoJów bucików i ::allllweh po zamorrlo1rnnych dzieciacf1, amerykańscy 

gangsterzy 1vyrażają diabelską radość tra widoh d::;iecka na zgliszczach, be::rad­
nir. wyciągającego rąc:::ki ::a matką, którą rozs::arpaly bomby impcriali.~tów. 

Ale niewrslo1L'io11e t;ierpienia nie :złamały bohaterskiego ludu koreańs1riego! 
Lud ten uxilc:::y i z pomocą ochotników chi1lskich przepędza amerylwńskich 
rra[X1s111ib)w. Ci wś nie unik11q odpowiedzialności za swe zbrodnie w Korei. 

A. M. 

ski, Krystyna Wojnowska, Józef Dy , ------------------------------------------------

li~. Stanisi~~ ~~1~as~ewski, n:azi- Na 10-dzk-ch ek h j)M' 
mierz Czubmsk1 1 IDDI. I ranac }jJ „„ 

We wrześniu rb. plan wyk:mano - ·n. t.'H!l 

wl09.2proc„ w październdik_u Swi·n·arka 1• pastuch'' : ~~:,6pr!':oc„ a w listopa zie - < 1 
świadomość, że tylko wspólnym I/ 

wysiłkiem i wzmożoną, systematycz „Przecl c.lzisiejszą· sztuką, stoi zacla I Pyriew na tle otaczającej ich rzeczy 
ną pracą można wzbogacić krnj i nie pokazania wielkości i piękna na wistości. Miłość ich stanowi jeden 
zapewnić ludziom pracy szczęślhv;ł szt•.i rzeczvwistości. Ponieważ zaś z fragmentów życia, któremu praca 
przyszłość - prL:eniknęła całą zało- u potlstaw tej rzeczywistości leży nadaje godność i sens. Zarówno świ 
gę - pos tanowiono więc dokonać praca i człowiek pracy, więc w nic.h niarka Dasza, jak i jej ukochany 
r ewizji norm. Na wniosek miodzie- to właśnie należy szukać tych no- Musaib, są przodownikami pracy. 
ży nowe normy wprowadzono już z wych i pięknych wartości, które Zapał, z jakim pełnią oni swe „p1·0 
dniem 1 grudnia, a więc na miesiąc sprawią, że filmy nasze staną się na zaiczne" obowiązki, sprawia, iż sta 
przed pierwotnie ustalonym termi- rodowe i ogólnoludzkie. Winniśmy ją się widzowi bliscy i drodzy. Wi.'dz 
nem. 

CZUJNOŚĆ OBOWIĄZUJE NADAL 

Nadanie właściwego stylu pracy 
organizacji partyjnej w M-1 pobu­
dziło do wydatniejszej działalności 
także organizacje masowe - ZMP, 
Ligę Kobiet i radę 'Zakładową. 

To są osiągnięcia, ale istnieją je­
szcze i braki. Trzeba zapewnić odpo 

w. swych dziełach ukazywać narodo dzieli radość Daszy z rozwoju hodo 
we cechy charakteru ludzi nowej wli świń. troszczy . się wraz z Musai 
socjalistycznej epoki" - oto słowa bem o zagimone owce - całym ser 
znakomitego reżysera Iwana Pyrie- cem bierze udział w tym prostym i 
wa, twórcy radzieckiej komedii fil- szczęśliwy,in życiu, przesuwającym 
mowej, wypowiedziane w latach, się przed nim na ekranie. Wartość 
gdy kinematografia radziecka toczy nowatorskiej· sztuki Pyriewa polega 
ła ostrą walkę z formalislycznymi na tym; że potrafił on dostrzec i po 
pozostvłościami- przedrewolucyjnej kazać na ekranie wielkość prostego 
epoki. . , człowieka. Proste postaci świniarki 

Praca 1 człowiek prac~ - w sło- i pastucha opromienione są poezją 
wach tych zamknął Pynew rewolu . . . . . 
cyjną treść nowatorskich założeń piacy, m1odosc1 l siły. 
kinematografii radzieckiej. „Swiniar „świniarka i pastuch" jest wspól 
ka i pastuch" jest ich wspaniałym nym dziełem całego lrnlektywu 

twórców z reżyserem Pyriewem, sce 
narzystą Gusiewem i operat~rem 
Pawłowem na czele. 

Artystka M. Ładynina . („Dasza") 
oddala z niewysłowionym wdzię­
kiem pi~kno młodego pokolenia lu­
cJzi radzieckfrh. W. Zełclin w roli 
Musaiba stworzył wspaniałą postać 
kaukaskiego pasterza. 
Piękno filmu Pyriewa ma swe 

źródło w głębokiej znajomości życia 
i dążeń radzieckiego narodu . 

Pyriew wypowiadał ~ię niejedno­
krotnie, że ze wszystkich zrealizo­
wanych przez niego filmów (najsłyn 
niejsze: „Bogata narzeczona", „Tra 
ktorzyści", „Sekretarz Rejlwmu", 
„Legitymacja partyjna". „Wesoły 
jarmark") - „Swiniarka i pastuch" 
jest mu najbliższy. Nie bez znacze 
nia dla tej opinii może być fakt, że 
Pyriew .. , sam był w młodości pas­
terzem w kraju Ałtajskim. M. K. 
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Film ukazuje dzieje dwojga mło 
dych. Ona - świniarka , jednego z 
północnych kołchozów, on - pas­
tuch w górach Kaukazu. Młodzi poz 
nają się w Moskwie na wy stawie 
rolniczej, tam rozpoc4yna się ich mi 
łość, która po przełamaniu rozlicz­
nych trudności ko1i.czy się ślubem. 
Historia - zdawało by się - banał 
na. Ale ileż Pyriew włożył w nią 
treści, ileż niefałszowanej poezji, i­
leż umiłowania człowieka i jego 
spraw! 

Otwarcie- klubu racjonalizatorów 
Z ł.Jtyrn Medalem Pokoju na· 

!]rodzony został libański mie 
siecznik „Attarik", wydawany w 
ję~yku arabskim w Trypolisie, Ty 
tuł ti:.go czasopisma oznacza:· dro­
ga, A droga jego - to nieugięta 

walka o trwały pokój. 
„Attarik" założony został w po­

łowie 1941 r. przez Libańską Ligę 
Antyfaszystowską i od pierw­
szych dni swego istnienia gorąco 
popierał bohaterskie zmagania na 
rodów z największym wrogiem 
ludzkości, jakim był hitleryzm. 

Po zakończeniu II wojny świa 
towej „Attarik", wierny zasadom 
walki o pokój i demokrację, od 
razu stanął w pierwszych szere· 
gach obozu postępu i pokoju. 
Wkrótce stał się ostoją ruchu o­
brońców pokoju w Libanie i w in­
nych kratach Bliskiego Wschodu, 
niosąc w masy słowa prawdy i 
za9rzewa1ąc je do zdecydowane j 
walki w obronie pokoju. 

Nieus lannie demaskuje on im­
perialistycznych podżegaczy wo· 
jennych, ich wroqą eksploatator­
ską penetrację na Bliskim Wscho­
dzie i prowadzone przez nich go­
rączkowe przy!]otowania do 110-
wej ri ezi światowej. Systema­
tycznie zapoznaje swoich czytelni 
ków z żydem i osiągnięciami bu 
duj ących komunizm ludzi radziec 
kich z działalnością Komitetu 
Obrońców Pokoju ZSRR. fnformu 
je też o walce o trwały pokój pro 
wadzone j w Chinach Ludowych. 
krajach demokracji ludowej, Fran 
cji, An!]lii, krajach BliskiegG 
Wschodu i w innych państwach. 

„Attarik" jest jedynym legalnie 
wychodzącym postępowym pismem 
w Libanie. Cieszy się dużą popu· 
lamością wśród wszystkich warstw 
społeczeństwa. Głos jego dalek0 
wybie ga poza granice kraju. Mi· 
mo zakazu debitu tego pisma 
przez reakcyjne rządy Bliskiego 
Wschodu, „Attarik" przenika kor­
dony 9raniczne i dociera do ty­
sięcy bojowników o pokój i wro­
gów anglo -amerykańskiego impe· 
rializmu w Syrii , Iraku, Egipcie, 
Trans jor dan ii itd. 

Na łamach jego drukowane są 

artykuły i wystąpienia znanych 
bojowników o pokój, jak Joliot­
Curie, Fadiejewa, Nenµiego, Eren­
burga, Cotton, Robesona, Nerudy, 
Toledano, Fasta i innych. Mie­
sięcznik ten grupuje wokół siebie 
na1bardziei postępowych działa· 
czy Libanu. Wśród nich są m. in. 
członkowie Światowej Rady Poko 
ju; Anbine Tabet - przewodni­
czący Libańskiego Komitetu O­
brońców Pokoju, George Hannah 
i Radein Chanal. „Attarik" jest 
trybuną, z której przemawiają po­
litycy i działacze społeczni, nau­
kowcy i ludzie sztuki, przedstawi· 
ciele duchowieństwa i organizacji 
społecznych nie tylko Libanu. ale 
innych kra iów a rabskich. 

„Attarik" jest czynnym propa­
gatorem i orqanizatorem akc ji zbie 
rania podpisów pod Apelem Sztok 
holmskim na Bliskim Wschodzie , 
budzi świadomość szerokich mas 
ludu arabskiego. Wystarczy po· 
dać dla przykładu, że dzięki uświa 

damiającej pracy „Attarik" w za­
padłej wsi Kasrnan, córka jedne­
go z chłopów w ciągu jedn~go 
dnia zebrała powyżej 400 podpisów 
pod Apelem Sztokholm skim. 

„My nie dopuścimy, aby krdj 
nasz stał się areną działań wojen­
nych, chcemy ocalić siebie, nasze 
dzieci I nasze domy od ruiny i 
zniszczenia" - brzmiała zamie­
szczona na łamach „Attarik" ode­
zwa Syryjskiego Komite tu Obroń­
ców Pokoju. ,.Wzywam wszyst­
kich muzułmanów, apy potępili 
bombę atomową i każdą inną broń 
niosącą zagładę niewinnym lu­
dziom - rozlegał się Il. pisma 
„Attarik" głos muftiego Bekaa -
Chabiba El-Abrahima, 

Nieugięta pokojowa działa lnoś.: 
„Attarik" rznalazła szeroki od­
dźwięk we wszystkich kraiach 
a rabskich. Warto przypomnieć, 
że akcja zbierania podpisów. któ 
ra trwa jeszcze w państwach 
arabskich , dała już duże wyniki. 
W Libli np. ponad 170 tys. osób 
podpisało Apel Sztokholmski. a w 
Sy rii ponad 160 tys. osób. 

Nie ule qa wątpliwości, że w mo 
bilizowaniu szerokich mas na Bli­
skim Wschodzie do walki o po­
kó j. w potężniej ącym ruchu o­
brońców pokoju, który znajd u 1e 
również wyraz w masowych c:le· 
mons trac jach poko jowych w Bej­
rucie. Tripolisie i innych miti· 
stach, wielką rolę odeqrał i od­
qrywa wyraziciel woli milionów 
Arabów pragnących pokoju -
,,Attarik". I. W. 

Historię dwojga młodych ukazał 

w ZPW im. 
Racjonalizatorzy Zakładów im. 

Niedzielskiego nie posiadali do tej 
pory klubu, w którym mogli by ob­
myślać i . opracowywać swe wnioski. 
Przydzielony na ten cel 1okal dłu­

go remontowano. Dopiero postawie­
nie t ej sprawy na~ egzekutywie orga 

Plastycy w walce o pokój 

Na wystawie „Plastycy w walce o pokój", w 
nagrodę przyznano Ta.cleuszowi Kulisiewiczowi 
„Żołnierze rewolucji i pokoju". 
Nil zdjęciu; rysunek „Partyzant Vietna.mski". 

dziale grafiki pierwszą 
za cykl 2ł rysunków 

Foto-AR Nowosielski. 

Niedzielskiego 
nizacji partyjnej sprawiło, że w dniu 
4 bm. nastąpiło uroczyste otwarcie 
klubu. 

Lokal i jego urządzenie 
da całkowicie potrzebom 
lizatorów. Przemawiając na 
klubu dyrektor techniczny, 

odpowia­
racjona­
otwarciu 
tow. Ol· 

szak, podkreślił, doniosłość tego wy 
darzenia. Wyraził on przekonanie, 
że nasi racjonalizatorzy swymi pomy 
słami wpłyną. na usprawnienie pra­
cy, a tym samym przyczynią się do 
szybszego wykonania nakreślonego 

planu. 

Jesteśmy przeświadczeni, że klub 
i jego członkowie ziszczą pokładane 
w nich nadzieje, gdyż tego wymaga 
Plan 6-letni, zwycięska realizacja 
którego przyśpieszy nasz marsz do 
socjalizmu. 

B. Łukaszewicz 

ZPW im. Niedzielskiego 

„ Młoda Gwardia" 
dla „Czytelników Głosu" 

Już się ukazała - w ramach 
„Biblioteki Głosu Robotniczego" 
- słynna powieść, A. Fadieje­
wa o bohaterskiej • młodzieży 
Krasnodonu „Młoda Gwar­
dia". 
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Kro ni ka Piotrkowa (l}ybi!fOmV DOflle komitety fOdZiCielSki! Tyslj~~~,~~a~6=u~,~'w ornych 
· W Państwowym Liceum Prze-1 zowany zostanie internat. I Po sprawozdaniu, złożonym li k b• • 

mysłu Odzieżowego w Piotrko- Liceum Przemysłu Odzieżowe- przez tow. Margasa, dokonano zme OrOWaOO W rO U lezącym 

WAZNIBJSZE TELEFONY 
10-72 Strat Po.tama 
10-70 Szpital Międzykomunalny 
115-87 Pogotowie lekarskie -

ul. Stalina i5. 
-o-

K 1 NA: 
Kino „Bałtyk" wyświetla film pro 

Cłukcji radzieckiej pt. „Dzieje kom· 
pozytora". Doz:wolony od lat 12. 
Początek seansów godzina 16 . .30, 
18.30 i 20.30. W niedziele i święta 
Clodatkowe seanse o godzinie 10.30 
l 14.30. 

Kino „Polonia" wyświetla film 
p1-0dukcJi czeskiej pod tytułem 
„Dziewczyna ze Słowacji". Dozwo­
lony od lat 10. Początek seansów 
godzina 16. 18. 20. W niedziele i 
święta dodatkowe seanse o- godzinie 
11 H. . -o-

ADRES REDAKCJI: 

wie odbyło się zebranie wyborcze I go znane jest z solidnej jakości wy wyboru nowego komitetu rodzi- Wykonanie zndań Planu 6-letniego w luno·melioracrjue i w)karciowano 11· 

komitetu rodzicielskiego. Zebra I konywanyC'h robót, Wykonuje sta cielskiego. Przewodniczącym zo- rolnict\\ ie w po~<ażny1~ .~opnin zalt·żx ro~la na obszarze około 8 tysięl'l' ba. 

nie zagaił i powitał licznie zebra le prace dla instytucji uspołecznio stał tow. Roman Domagało, se- od ro1 hndowy 1 nalezyteJ konserhac.11 Jeil"li rhodzi 0 drenowanie )!runtów 
nych rodziców dyrektor liceum I nych, Powszechneto Domu Towa kretarzem ~ tow. Zygmunt Kle ur~ę~zeń '' ~dno-m('Ji<>i•aerj.nyrh .. Prze~ I om)·<'h, to najwircrj nowych urządzeń 
- tow. Józef Ozga. Sprawozda rowego. Powszechnej Spółdziel kociński. skarbnikiem - tow. Pe "~llchorowauie łąk 1 past\\ 1'k zwięk>zal' wykona111> w "o.i•·wóchtwadl poznań-

. d 1n kł d k >lf htd.z•e ha7.ę pa•.:ro" 1' dla. ro•n.ąni:.o ,kim 1 lc1rl:r.kim, 1:1ś najwifr<'i odnowień 
nie z ziała ości dotychczasowe ni Spożvmców ,,Praca" itp. Z lagia Zajączkowska. W s a -o _1 h Ił 1 1 I "' „ po:;;.ow1a YI a. przei me 1o~aqę JH>. ' i-1niej~cyrh dr„newań - w weje>1;Mz• 
go komitetu rodzicielskiego zło- chwilą przejścia do nowego gma mitetu weszli ob. ob.: Wincenty wzro•nt. plony, a prz~z rti;nlar.tt riek 1 twarh ponlor..kim i ol;avt'łń kim. 
żył tow .. Jan Margas. .Jak wyni chu szkolnego, szkoła będzie uzy Michałowski. Jan Margas, Witold obwałowanie irh br~egów ?abeipie(Z\' W k b" . · ·d w na 
ka ze złożonego sprawozdania. skiwać bardzo poważne zamówie I Rudnicki, Rudolf Haze. Zofi~ Za ~ię o:ietHa i grunty orne od !Jęok pt;. ,,rm r~raJu 1;~~vc:~:e P~~:;e z;;<j zabez: 
dotychczasowy komitet przyszedł nia. co przyczvni się do rozwoju domiłlska·Gajda i Wacław Sliwa ~·osdzi . . 

1 
- . . pierzenif'm o ad i w~i pru•1l groihą po· 

Z d•tn o-oc fi"nanSO\V li·- l . • k -•-· pecJa ną uwagę zwraca ~1ę w :n.1ąz _J • p L ->' 
wy '" 'I P '" _ą ą ucze ru. ow""'-1· . ku z "7.Yhki111 rozwojrm hodowli bydła, .,..<nJ,l. rare •~ 1<ont:entr•wan• pn•·· 

ceum przy zakupie potrzebnych I niP ńad Wi411, ~ artą 1 w njonie ;;or-• . ' na llll'liorac.ię i Z33°"podarowanit> łąk b 
urządzen l pomocy 11aukowych. i 1111$1\d•k. W t}m roku np. imt-lioro- nrj Odry. Ogółem wy udowano w tym 

Komitet rodzicielski również i.y- Oddział Płytowni Zakładów Drzewnych na ·Bugaju wn110 SO Lysięt·y ba uiiytków zielonych, ~:11k!; ~~:;y;J.01~::~ .... ora:ai::~~i:=; 
wo interesował sie budowa nowe z k.tóryth połowę również rar.ionalnie w tf'n ;po~óL nd 11troiby ~)'"Odz.i oblłZU 
go gt"i1achu szkolnego przy Ulicy w•konal plan rocznv iago,po~ła:~wano, z11;ięk.;zająe ,~- !Pn 0kol1t 13 ty~i~cy ha. 
KrakowskieJ·. Nowy ~mach szkol • 6 spo~ob do~c pa~iy. gło11n.1e w woJewod:r Poza t~·1n w ~1·~„u 

. · . twarh dPf1cytowych, o "'!''" " "ar•ia"'·· ' „„ 
ny kompletnie adrestaurowany 1 W dniu 12 gru~nia o godzinie 14 kierownik wydziału Pły· •kim hialostockim. lubf'ł<kini i po111or-

rokn bieif<'ego 
kontvnuowauo roboty prr.y ngula~ji 
n„k· ni<'spławnyd\ oraz \'Zf'k na tere­
nach l,opalnianyrh. Ogółl'm urrgnlowa­
no nrki nie riła•n~ na dłn"o;ici 80 km 
oraz dolrnna111• konserwacji i. tniej~- fh 
urr,di<'ń rf'g\ll11.-yjnyd1 na dłu~ości Z5ll 
km. w· śląskim Za!!łębiu W ulo"'-ym 
nregult•"ano nt'"l.i' Czamf Pl'ltlDSJ!f, 

Po1tMit, Brynicf, Ra"f i dopływy tyeh 
nek. 

nowocześnie urządzony, zostanie towni w Warszawsko-Łódzkich Zakładach Przemysłu Drzew· >kim'. Znac~ne. ołmary łąk za31>-podaro· 

odd11ny do użytku w 1951 r. Pow nęgo na Bugaju, tow. Ludwik Marecki. na zebraniu załogi zlo· wano r&wnicż w tym ro1'.u na żufawat·h 
stanie tu w 1951 r. Technicum żył następującej treści meldunek: „1\1~· praco\1.-nicy Oddziału ~ieuciń•kieh i io;dań~kirh, ~twariail!c 
Odzieżowe. które będzie ;erłvna ! Płytowni meldujemy Dyrekcji, że w dniu 12 grudnia br. o go-- !am i:owaine bur pa;~o .... e, 1nno4liwia· 

tego rodzaju uczelt:iią, c;zkolacą dzinie 14 plan rocm~ wykonaliśmy". ' Jf<'r. mti;n~y:•·ny ro?.wo1 hoiltiwlr. . 
k · · • · dd · Z wa~llll'J•zyrh 11rac wnrlno-pa~hora-

':lOWe adry dla przemysłu odzie Dyrektor naczelny tow. Grochowalski podziękował O z1a· cyjn}l'h, prnwadzonych "' kraju, "'niie-
zowego. łowi Płytowni za wykonanie roczn~go planu produkcyjnego nit"> nalch róirnież odbudowę i mocler· 

w nowoczesnym dwupiętro- przed term!nem, zaznaczając równocześnie. iż Oddział Płytciw- nizacię 1;rx,dzeń "'nduo-m<>liora1·}jnyclt 
wym budynku znajduje się 46 sal. ni jest pierwszym oddziałem produkcyjnym w Zakładach w re,i1>na<'b dcpre,yjn,ch " wnjewódz. 
Sale warsztatowe zostały orzy- Drzewnych na Bugaju, który wykonał roczny plan produkcji twllf'h 111dań~kim. ~ł·i•y•1-kim, •zcz('('it1· 

Przed terminem. W krótkich przemówieniach podkreślili suk· ~kim i na Ziemi Lulm•l..irj. któn·<·h ob-
stosowane dla produkcji taśmo· · 1 

ces załogi Płytowni sekretarz rady zakładowei i przedstawiciel •zar "''""o~i farznie 230 t\•1ęcy 1a. 
v1e3·. Jedna z sal wykładowvch ~ :.. .• · • · · 1· · 1 · •· 

•J Centralnego Zarządu Przemysłu Drzewnego, tow. Wasiak. i•a 1..1„awal'rl 07.1·1tcm•.;;u· 1 " 1f•.u 
zbudowana jest amfiteatralnie W imieniu podstawowe]· organizacJ"i partyjnej podzięko· prar1• prowa1honr hyl,· nad Zalewem 
1• słunrć h~dzi· ... do nat1czan1·a rze S1c··.r<·1·1·1,.··k1'111 1· 11a '\fię1l"\.·o<łuu, w<hic miosl:. K~ajalnie zaopatrzono w wał dzielnej załodze Płytowni tow. Furman. którv stwierdził, uru,~homiono już -tację 1;omp, wyrP~ion-

iż wykonanie przez Płytov:nię przed terminem planu rocznego towimo :luzv 1 kanttłv tllk, ż<· wirk-:io.:f 
elektryczne noże. Wyposażono b ł · 1· d · k d b · · · · t dd · 1 · · yo moz iwe ztę i o rze rozwi.iaJącemu się \V ym o zia e I tr„0 1rrcnn - 0 oh~z;1rie lS ty·i~y ha 
laboratorium. Nowocześnie u- 'ł d · " wspo zawo mctwu pracy i racjonalizatorstwu. jrH jnl za1co>1>odaro\rn11a: a 7ic111i 
rządzono salę rysunkową i towa- • Bronisław Konierzny. I Lubn,kit.l, µriy uj~ciu Warty 1lo Odry. 
roznawczą. Sala gimnastyczna ze rulhll(lowano 11· t~m rokn urząLlzl'nin wo-
sceną zaopatrzona jest we wszyst 
kie przybory gimnastyczne, przy 
sali znajduje się natrysk i rozbie 
Talnia. 

' Du:ęy ,..J..łan do -prn~ wodnl!·mdion• 
<-rjnyrh wni~li chłt>pi, L,rórzy w l'Zl."l'W• 

cu i lipc•r bi· .. w nm•a<-h „C1r1111 MeJio, 
rncy jnr~o". ") 1-.onal 1 wil'le nowl~h Unf 
drcń j przeprowadzili kon,cn-ac~ ta­
r) r·h, dajipr pr:ir l m ]\Tarę "arto;ri 75 
milionów złot}<·h. O~•~cm chłoJli doko· 
uali kon<en\ acji brzegów rz~crn,ch na 
<lłu:i:o~ci :?.630 km oraz knn,erwaeji róż 
111 d1 rowt>w mtliorary;n~·Ph na dlngo­
;,:i 411 hoi ft") km. co porwohło Q{l\\ od­
nif. olrnło IHO IY"i~cy ha łtk, pa~tl\isk 
i ~n1111<iw ~m, rh. 

Szkoła będzie dysponowała ta 
kimi pomocami naukowymi, jak 

Rozdzielnia: ui. Słowackiego 26 \maszyny elektryczne do szycia 
tel. 15·10 bielizny i odzieży, stoły warszta 
- o - 1.owe, figury wystawowe i maneki 

Ogłoszenia drobne preyimu;e ny. Cały budynek będzie zradio 
tylko Urz<1d Poczto\Jry fonizowany. Przy szkole 7.organi 

Aleja 3 Maja Nr i, tel. 15--81 
Interesantów prryjmufe się 

od godz. 16 do 18 
-o-

larada harcerskich kolektywów prasowych 
z -terenu powiatu piotrkowskiego 

\V Piotrkowie w świetlicy Pawia· Referat prasowy Związku Har-1 Niechcic, Maria Lgocka z Szydło- „My. młodzież harcerska, zebrana W 

towej Rady Związków Zawodo- ccrstwa Polskiego w Piotrkowie na wa. Zofia Olczyk z Szydłowa. Ma- Piotrkowie na naradzie członków 
wych obradowali członkowie harcer \viązał kontakt z redakcjami pism i ria Kasza z Wolborza, Mirosław Ju kolekt)".vów prasowych w imieniu 
skich kolektywów prasowych istnie dostarczany materiał wykorzystywa reńczyk z Gorzędowa i l'rzysztof 1.000 młodzieży harcer kiej powiatu 

Praktyki przedświąteczne 
jących przy drużynach harcerskich ny będzie w pr<isie. Skarimowski z Kamińska. piotrkowskiqo wyrażamy niezlom„ 
powiatu piotrkowskiego. Z d . k l k . h Na zakończenie ob.rad uczestnicy ną ~olę pokoju. Realizujemy ją na• 

a aniem 0 e tywow prasowyc narady uchwalili rezolucję. którą szą codzienną dobrą pracą w szkole. 
Udział w mmidzic wzi<>lo około · t ~d · t k ·c· nych O p k I ' 1e-s h agowame gaze e s ien · przesłali do Polskiego Komitetu O- Niech tyją brońcy o oju. 

uczniów liceów Administrocy\nych 
Odpov.ri3dając na apel młodzie wego Nr 2 (dawne Liceum Spół­

ży ZMP-owskiej Wrocławia dzielcze) - 240 uc jiów. Blisko 
uczniowie obydwu piotrkowskich polowa ogólnej lic"9y praktykan 
Liceów Administracyjno - Handlo ~ów rozpoczęła już praktykę w 
wych postanowili w celu zado- sklepach PSS „Preca", gdyż ta 
kumentowania swoje woli poko spółdzielnia pierwsza odpowiedzia 
ju - odbyć w okresie od 11 grud I la na ofertę młodzieży. Poza tym 
nia· do 5 stycznia bezpłatne prak praktyki odbywać się będą w skle 
tyki handlowe we wszystkich pach MHD, w branżowych Cen­
piotrkowskich placówkach · han- tralach Handlowych. w gminnych 
dlu u~połecznione_R~· . spółdzielniach „Samopomoc Chłop 

Z Liceum Admm1stracy]no-Han k „ . , . k . h V' d · ł h 
cllowc.ao Nr 1 udział w prakty- s a 1 V\ me toryc ;vy zia ac 
kach ~veźmie 202 uczniów. z Li- Prezydium MiejskiEj i Powiato -
ceum Administracyjno - Handlo wej Rady Narodowej. K 

IJratowani dla żącia 

100 harcerzy i harcerek. Naradę za- urządznnie prasó ·ek ' i podnoszenie brońców Pokoju w w_ arsz.awie. _w I Nic_ eh ~."'.yjc przyjażń dzieci ! całego 
gaił kierownik referatu prasy i pro J olport · p·, Obo ··,-k1"em kaz· 1 ' azu ism. wią,. .- rezolucji czytamy między inny.mi: ~wiata . 
pagandy przy Eowiato~ej Komen- dego• zastępu w drużynie harcer-
dzie Zwią-ku erstwa _Polskie.go skiej jest prenumerowanie J po 1 
w Piotrkowic. . Górny wygłosił egzemplarzu pism młodzieżowych Rozwo" •. ochrony pracy 
referat na temat „Zadania"' kolekty- oraz pism codziennych: 
wów prasowych". Wskazał on ze- • d • 
branym o czym i jak należy pisać w ożywionej dyskusji przedsta- w oparciu o przo u1qcq 
do prasy i podkreślił. że członkowie wiciele poszczególnych kolektywów 
kolr.kty•vów prasowych, tak samo prasowych naświetlali swą dotych- nauhę radziecką 
jak i korespondenci robotniczo-chlop cz;asową pracę. 
sc:y zobowiązani są pisać o wsryst- . . 
kim co wydarzyło się na terenie Przodownikom kolektyw~w pr~so 
miejsca ich zamieszkania i drużyny I wych wręczono na naradzie leg1ty­
harcerskiej do wydziału prasowego I macje. Legitymacje- otrzymali: Zbig 
przy Powiato~ej K9mend::ie ZHP niew Pawelec z Sulejowa, Janusz 
w Piotrkowie. vVolek z Kamińska. Maria Kozar z 

Jedną z wielu dziedzin naszego 
życia gospodarczego, które w po­
ważnym stopniu korzysta z boga­
tych doświadczeń Związku Radziec 
kiego - jest ochrona pracy. 

mują si~ zarówno zagadnieniami 
techniki, jak i medycyny pracy. ln„ 
stytuty te prowadzą badania w opar 
ciu o zasadę jedności zagadnień or„ 
ganizacji pracy oraz ochrony i wy„ 
dajności pracy. 

Odwiedziny w sanatorium przeciwgruźliczym w Łagiewnikach 

Związek Radziecki był pierwszym 
w świecie państwem, które w opar 
ciu o zależenia ustroju socjalistycz­
nego, postawiło zagadnienia ochrony 
pracy na płaszczyżnie naukowej. W 
żadnym kraju kapitalistycznym za­
gadnienie ochrony pracy nie znajdu 
je i nie może znaleźć właściwe\:IO 
rozwiązania. Jest to zrozumiałe, 
gdyż kapitalistom. których celem 
jest osiągnięcie jak największego zys 
ku, między innymi drogą maksyma! 
nego .wykorzystania sił robotników, 
nie zależy na zdrowiu robotnika i za 
pcwnieniu mu bezpiecznych warun­
ków pracy. 

I w Polsce Ludowej dzięki prz~„ 
mianom ustrojowym. zagadnienie o„ 
chrony pracy zostało skiero~ane na 
właściwe tory. Wyniki badań w 
dziedzinie ochrony pracy - w opar 
ciu o doświadczenia Związku Ra· 
dzieckiego - i praktyczne zastoso„ 
wanie tych doświadczeń przyczyni~ 
się w powa:tnym stopniu do polep­
szenia warunków pracy polskich ro 
botników. Tworzy się zdrowe i bet 
pieczne warunki pracy, co jedno­
cześnie wpływa na podnicsien1e wy 
dajnośd pracy. a tym samym przy• 
czynia się do wykonania wielkich 
zadań Planu 6-letniego. 

Wewnątrz sanatorium i prewen- mlekiem smakuje wyśmienicie. A po nia Henia Kużbik. zumieć konieczność najenergiczmei-
lorium ~ Łagiewnikach - wszędzie podwieczorku - znów spacer. W Planie 6-letnim sanatorium u- szej wałki z gruźlicą. Łatwiej jest 
uderza w oczy nieskazitelna biel. . • . . legnie rozbudowie i będzie mogło b · b" ć · · I ć Dl 
Budynki szpitalne otacza piękny, DZJ.e.ct powaznie o~nos~ą- ~1ę do . . . . 800 d . . Ob . ow1em zapo iega , ruz eczy . a 
„osnowv las. Czyste, tchnace z' y- zorgamz?wanego. z ich 1ruqat_ywy pomiescic zieci: ecme przy tego też każdy obywatel winien do-
„ -1 d k tzw. starym sanatorium wznosi sLę _ . . . 
:Wiczną, wonią powietrze - t~ jedno I-. "'.'spa za~o. _nictwa.. ~ tory~ nowe skrzydło. W nowym sanato-1 brze znac srodk1 1 metody zwalcza-
:z; najskuteczniejszych lekarstw na n_aiwiększą 11?sc p~nktow otrzyni~1e rium. wyposażonym we wszelkie od nia gruźlicy. Choroba ta jest szcze­
srużlicę. Toteż przebywające tu się za:·· spoz;ywam~ bez gry_m_asow powiednie urządzenia. znajdzie po- gólnie groźna dla dzieci. 
ldzieci. n<\wet O"\Ve najbardziej do- P?sił~ow, za?iowa?ie c:ys.tos~i oso mieszczenie dalszych 200 dzieci. Dlatego teź :wszyscy winni stanąć 
tknięte chorobą, wyglądają rzeźko i b1ste1. s~oko1ne lezako\\ame 1 pr~e 
)Zdrowo. strzegame nocnej ciszy. Przodowm- • "' • do walki z gruźlicą. 

kiem ostatniego etapu została 8-let I Całe społeczeństwo powinno zro- Utworzenie w Polsce Centrnlnego 
Instytutu Pracy na wzór radzieckich 
instytutów naukowych tego typu 

Był to głos małorolnego, Stelmaszczuka. jest wynikiem postawienia zagad· 
Wielki harmider zagłuszył replik~ Stelmaszczuka i dalsze nicń ochrony pracy na płaszczyżnie 

Wyrazem troski o ochronę pracy. 
jest istnienie ·kilkunastu naukowych 
instytutów ochrony pracy, które zaj (bor.) 

W sanatorium i prewentorium w 
Łagiewnikach znajduje się 350 dzie 
ci, z czego 170 dzieci chorych pozo 
staje w sanatorium, a 180 dzieci 
zdrowych, z otoczenia gruźliczego 
łub takich, u których zaobserwowa 
no pewne zmiany na tle gruźliczym 
- umieszczonych jest ~ prewento­
pum. 

Dzieci te, dzięki troskliwej opie­
~e personelu lekarskiego i pielęgniar 
skiego. doskonałym ;warunkom po­
bytu, leczeniu ich między innymi 
~trcptomycyną, P. A. S. oraz zahie 
gom chirurgicznym, jak odmie itp. 
....., to uratowani dla życia mali oby­
'.Watele. których Państwo Ludowe o­
tacza serdeczną opieką. Dla doko­
nania pewnych zabiegów. wymaga­
jących specjalnych urządzeń i środ­
ków. którymi nie rozporządza sana 
lorium w Łagiewnikach. przewozi 
się dzieci do W arsza,vy. 

Dzień w sanatorium czy prewen­
torium jest bardzo urozmaicony. 
Przechadzki na świeżym powietrzu, 
leżakowanie ;w futrzanych śpiwo­
rach na odkrytym tarasie uzupełnia 
ją sobie mali pacjenci czytaniem kslą 
żek oraz grami towarzyskimi. Diie­
ci w wieku szkolnym odbywają 11or 
malne lekcje i korzystają z rozry­
;wek świetlicowych. młodsze - ma­
ją zajęcia. przewidziane programem 
przedszkoli. 

Po obejrzeniu filmu dzieci udają 
~ię na podwieczorek. Góry ciasta 
:Znikają szybko z talerzv. Ciasto z 

Władylł11111 Rymłiewic% 46) I 
wyz\\Tolona Zielllia 

Powieść 

- Chłopska krLywda! - rozległ się czyjś tubalny gtos 
wszystkie głowy obróciły się w tq stronę, ~kąd głos pochodził. 

- Powoluśku! Ni mo w tym niczyjej krzywdy . 
Burzliwa wrzawa pokryła sbwa mówcy. 
- Pierona na nich ni ma - posk::trżył się Banaś gospodarzom, 

zasiadającym w prezydium przy stole i zaczął stukać suszką w stół. 
- Uciszcie się, obywatele, uciszcie się! 

Odczekał chwilę. mrużąc oczy przed, światłem silnej żarówki, 
wiszącej na długim białvm sznurze w pobliżu stołu 

- A że przed regulacją - ciagnął dalej - zjechali tu do nas 
powodzianie, to musirn się z nlmi 9brkel i ć budynkami i z ; emią. 
Niejeden z dużych gospodany. jak tu przyjechat, to zajmował 
gospodark~ ponad jego potrzeby. Sta jnia na sześć koni, a on 
w niej dwie albo trzy kobyły trzyma. To samo z oborą, to samo 
z mieszkaniem ... 

Z tłumu podniósł się wysoki i chudy, jak szczapa, chło~ o twa­
rzy .pooranej bruzdami. Był to Poncyliusz, kumoter i sąsiad 
$amoli ńskiego. 

- Jak nas tu przesiedlali. to nam obiecywali: - „Po dwadzic~ 
ścla ha czyli czterdzieści morgów każdy z was otrzyma" - wy­
wodził gęstym basem. - A tera chcą nam odbierać. Pytam ja się. 
czy to po chrześcijańsku? 

Czyjś głos z kąta sali, ostry i piskliwy, wpadł w tok wywo·. 
dów mówcy: - Za to, jak powodzianie będą z ełodu zdychać, 
to będzie po chrześciiańsku. 

słowa jego oponenta. naukowej. 
Samoliń!'ki, olbrzym, wynurzył się z kolei 'Z tłumu. Wiele osiągnięć nauki r'ldz\eckiej 

. - Pos~uchajcie mnie, . chł?prl - za.wołał przek.rzykują~ uże- i praktyczne rezultaty w dziedzinie 
r:.:JąC~!!h s~ę ze sobą i:i~·z;c1wmkPW. - Nt.e o. p')"'.'odz1a;i tu się roz- ochrony pracy zostaną wykorzysta­
chod.zt, Am o chrześc1Janstwo. Baucrv n1cn11e?k~e, ~tore tu. przed. ne i zastosowane w naszym prze. 
nam1 gospodarowały, to były bogate chtopy. Mieh om po dwie pary myśle. Obccllie prowadzone ~I\ 
koni. albo i więcej . T tak było dr-brze! Zic:>mia tu jest ciężka na Zu- prace badawcze w dziedzinie kon• 
ław-ach, mady. W jednego konia .orać nie b~dziesż! Musisz tu mieć strukcji przenośnej aparatury klima• 
dwa. albo trzy koniska. tyzacyjnej. zabezpieczenia dźwigów, 

W miarę, jak mówił, uciszało ~ię. Tu i ówdzie podniosły się młotów i pras. badania w dziedzinie 
głosy: „Dobrze gada!" mechanizacji proccsó:w tedmologicz 

- A jak wvżywisz trzy konic- na małym gospodarstwie? Co im nych i \'>;iele innych. 
clasz źryć? ... Więc tyż dla dobra całego narodu, dla dobra tej na- Na wzór radziecki szeroko rozpo 
szej Polski, muszą tu być duże gospodarstwa na Żuławach! wsuchnia się nauczanie zasad ochro 

Energiczne potakiwania wr:>.z z głosami protestów. · wezbrały ny pracy. Wyrazem tego jest wpro 
!i>lą hałasu, zagłuszającego mówcę. wadzanie tego przedmiotu w szko-

Na estradę wskoczył młody mężczyzna w butach z cholewami łach zawodowych i wszystkich za• 
i wojskowym frenczu khaki. kład:łch przvqotownjących kad~ 

- Obywatele! - . zawołał donośnym głosem. - Obywatele! - t~chniczne. W bieżącym roku oq.'Ja­
nie wierzcie temu co mówił Samoliński. Nie koni nam trzeba na mzowane są katedry ochrony pracy 
Żuławach, ale traktorów! A traktory już są! Traktory są na Żu· przv \vyższych u~zelniach. trrhnicz• 
ławach Gdcińc.;kich i traktory będą wkrótce u nas! I nie bogaczy n)'.ch w Warszawie. Lodzi I Kr.ako„ 
nam tu trzęba, nie kułaków, ale mało - i średniorolnych. którz? wie. Po:;v.:oli to n~szym technikom, 
zrze!'zą ;,ię w spółdzielniach i będą obrabiać traktorami tę żyzną h~~!'.lledmac za~adme_md :chrony I 
ziemię żuławską. Je7eli chłop będzie się dalej tak męczył o ";łas - /'k'~~y pracy ezposre 010 w pro„ 
nych siłach, żeby jego gospodarstwo jako tako wegetowało, to nic u CJ!. 
z tego! Spółdzielnie produkcyj:ie i mechanizacja - to jedyne roz-
wiązanie spadku po kapital\zmie, wyzysku, niskiej wydajności 
z hektara. odv. iecznej n~dzy chłopskiej 

- O to, toi - przytakiwał piskliwie Stelmaszczuk w gronie 
chłopów pod oknem, którzy wtórowali mu szme.rern uznania Janik 
dostrzegł m1ęiliy nimi sołtysa Frelę. 

(Dalszv ciąq nastąpi) 

Cz11tajcie 
rozpowszechnia; cie 

.,GLO!i•• 



Pod piashan1i pustqni ff ara•l(uftl 

Choreim ojcz9zna algebr9 
Co pisało praso łódzko w dniu 14 grudnia 1930 1. 

„PILAN" PRYSTORA I starć między tłumami strajkujących 
Jak donoszą gazety, nowomiano- robotników Cl: policją. 

wany minister przemysłu i handlu W Kadyksie bezrobotni przypusci 
Prystor - ułożył własny „plan wal- li szturm do luksusowego hotel\l 
ki rz kryzysem". „Atlantic", demolując urządzenia i 

A więc Prystor proponuje WYbU- konsum:ijąc :1<l: miejscu wszystkie 
dowanie szeregu nowych gorrzelni, rzapasy zywnosc1. 
co da zatrudnienie bezrobotnym i 
pozwoli przerobić na spirytus ziem­
niaki orarz: rzboże, na które brak kon 
sumentów. Taki ma być początek 
„ruchu", ~yli lekatstwo na kryzys. 
Reszta się już sama „rozwinie". 

KRADZIEZ LASU - NA 
·LIBACJE DLA SANACYJNYCH 

DOSTOJNIKÓW 

GŁÓD 
WŚRÓD ŻYRARDOWSKICH 

WŁÓXNIARZY 

I broniły kwitnących oaz Chorezmu 
przed naporem karakumskich pia­
sków. 

ów system kanałów oparty był 
pmede wsczystkim na wykorzystaniu 
wód rzeki Amu - Darii. Jej to wo­
dy dawały życie przepięknym 
oazom, jej wody pozwalały rolni­
kom Chorezmu zbudować potęgę, 
która oparła się najazdowi Aleksan­
dra Macedońskiego. Zajęci walkami 
między sobą feudalni wielmoże po­
szczególnych części Chorezmu ea­
pomnieli o groźbie Czarnych Pia­
sków, nie mieli dość siły na utrzy­
i;p.anie wielkiego systemu nawadnia 
nia. Po najeździe Mongołów przy­
szedł dr~ najazd - inwar.ja IPU­
styni i to właśnie stało się pmyczy­
ną zguby Chorezmu, nie zaś opie­
wane pnez burźuazyJnych history­
ków „żywiołowe klęski" i „zmiany 
klimatyczne". 

Ileż trzeba było pie~ołowitości, ·ile 
trudu, aby wśród niezmier.wnych 
piasków wykryć ślady dawnego ży­
cia, ileż starań, aby te ślady z pia­
sku wydobyć, aby n ie uszkodzić ni­
czego, co mogłoby dać świadectwo 
prawdzie. 

Do badań użyto również samolo­
tów. Właśnie prfy pomocy lotnictwa 
udało się wykryć wśród piasków z 
lotu ptaka ślady dawnego systemu 
kanałów, granice nawodnionych on­
giś ziem. 

Dzisiaj przeciw piaskom Kara -
Kum, które pogrzebały dawny Cho­
rezm, wyrusza potężna technika. ra­
dziecka. Dziś w odwet za. zwyclę­
stw-0 natury nad nieuzbrojonym w 
wiedzę i technikę człowiekiem, po­
tężna armia. budowniczych dobro­
bytu będzie piaskcm wydzierać ka­
wałek po kawałku ziemi. 
Niedługo już zakwitną znowu ob­W powiecie bmezińskim areszto­

wano dwóch leśniczych oskarżo­
nych o kradzież kilkunastu hekta­
rów lasu. 

Jak Z€'2Ilają oskarżeni - iza pie­
niądrz:e uzyskane rz kradzieży (kilka­
set tysięcy złotych) urządzane były 
luksusowe polowania połączone rz li 
bacjami d1a „ wysoko postawionych 
osobistości". Leśniczy Roszkowski i 
Nowacki - musieli również trrzy­
mać w pogotowiu pewną ilość go­
tówki, na wypadek egrania się w 
karty owych dygnitarzy. 

Wśród zwolnionych cz pracy pię­
ciu tysięcy robotników przemysłu 
włókiennicizego w Zyrardowie „pa­
nują fatalne warunki materialne". 
„Kurier Łódzki" apeluje do władz 
sanacyjnych o wyasygnowanie ja­
kiejkolwiek pomocy dla głodują­
cych włókniarzy, których dzieci po­
prostu nie jedzą. Wśród bezrobot­
nych Żyrardowa zanotowano wiele 
osłabnięć rz głodu. Gruźlica !laŚ rzbie 
ra istne żniwo. 

LEKARZ STWIERDZIŁ„. 
Genowefa Rataj napiła się kwasu 

solnego. Stwierdzono, że denatka 
jest.„ czredukowaną służącą. 

Lata całe spędziła w ipiaskach Ka- szary dorzecza Amu _ Darii. Tam, 
ra - Kum i sąsiedniej pustyni Ki- kędy roo„iągała się władza szacha 
izył - Kum ekspedycja profesora Tol Chorezmu, zapanuje nad pustynią 
stowa. W badaniach jej brały udział człowiek epoki komunizmu. Zapisze 
tysiące pracowników sąsiednich kol nowe karty tak tragicznie przerwa­
ch-OZÓW hodowlanych. Dopomagali I nych !Przez „Czarne Piaski" dziejów 
oni radzieckiemu uczonemu do wy- ojczyzny algebry. 
krycia prawdy o historii tych ziem. JD. 

ORYGINALNY STRAJK 
W CHARLESTOWN 

Konduktomy tramwajów i auto­
busów w Charlestown (USA) prote5tn 
jąc pmeciw obniżce uposażeń - roz 
poczęli oryginalny strajk - miano­
wicie nie przyjmują pieniędzy od 
podróżnych. 

STARCIA W HISZP ANill 
W Madrycie doszło do ostrych 

* * * Franciszek Guzilk wypił większą 
ilość jodyny. Pl'IZyczyna, jak zwy­
kle„. bezrobocie. 

• •.. .•. • 
Wiktoria Antosiak (Wolczańska 

144) befil"obotna - napiła się jody­
ny. Powodem samobójstwa - brak 
wszelkich środków utrzymania. 

DNO KRYZYSU 
Gazety podają, że prrzemysł włó­

kiennic.zy w Łodzi, który mógłby za 
trudniać ponad 60 tysięcy robotni­
ków - w chwili obecnej izatrudnia 
tylko około 14 tysięcy osób. 

Najazd Mongołów pod wodzą Dżyngis-chana zachwiał potęgę Chorezmu 

Ileż nad takimi czy podobnymi I Uczeni świata kapitalistycznego 
wzoram! nabie_dzlli s.ię sz~~.bacy na ten tem~t głosili tezę, że przyczy­
wszystk1ch kra1owl llez „dwoi za- ną kataklizmu była żywiołowa 
notowały ołówki profesorskie w ru- zmiana warunków klimatycznych, 
bryce dziennika z nagłówkiem „al- że piaski Kar a - Kum ruszyły nagle 
gebra" I Gdybyż wiedzieli ci wszy- n 1'1 Chorezm. Radziecki p rofesor 
scy, którym algebra wyciskała łzy Tołstow, kt0ry spędził 11 lat na ba­
z OCtlU i smętne westchnienia, że jej daniach piasków pustyni Kara -
początków należy szukać.„ pod pia- Kum dowiódł, że sprawa miała się 
skami pustyni Kara. - Kum!„„ Al- inacrte.i . 
gebra w pustyni? Pod piaskami Ka- Otóż w starożytnym Chorezm~e 
ra - Kum? groźba piasków pustynnych była do 

Zacznijmy od początku. Tam gdzie bNe znana. Znano j ą i broniono się 
dziś rozpościerają się czerwonawe przed nią. Tą bronią był potężny sy­
piaski pustyni Kara - Kum i Kizył - stem nawadniający, który pO'Lwalal 
Kum, w samym sercu Azji leżał Chorezmowi istnieć i rozwijać się 

lo Us.łusz ·um'IJ nr zez r..Qd1·0 kiedyś kraj wielki i bogaty. Kraj, I wśród pustyń, będących wówczas I 
& Y ' T P ._. którego nazwa brzmiała Cborezm, cenną „granicą naturalną". 

Program na czwartek 14 grudnia 16.45 Aktualności łódzkie. 17.00 granice zaś sięgały Chin, Węgier, I Tak było przez długi okres czasu. 
1950 roku. Dziennik. 17.15 Koncert Orkiestry rzeki Kamy i Indii. P~ na.jeździe mongolskim sły.np~go 

11.50 ,,Głos mają kobiety". 12.04 PR. 17.40 Lekcja języka rosyjskiego. Okres świetności Chorezmu przy- D:z:ynqis · chana, ~ł~dze .nad ziem1a-

Prosty kierat, ciągniony przez wielbłąda, służył d-0 zasilania 
kanałów wodą ze studni. 

Dziennik. 12.15 Pieśni kompozyto- 18.00 ,,Od naszych korespondentów". I pada pomiędzy rokiem 500 przed na- mi Chorezm;i ob1ę;:o kilku. feudal­
rów polskich. 12.30 Audycja dla wsi. 18.10 ·„słuchamy muzyki". 18.45 „Or szą erą do tnynastego wieku ery o- nyc~ władc.0~· W rezult~cie walk 
12.55 Przerwa. 13.30 Aud. szkolna ganizacja wypoczynku po pracy" -J bec~u~j. N~ d"":o:ri:e sz~cha Chore.zr,nu pomięda;y mmi,, w rezultaci~ rozkła­
dla klas IlI-IV. 13.50 Utwory kom- pog. 19.00 „Wszechnica Radiowa''. izna1dowah goscmę wielcy uczem sre du aparat~ panstwowego 1 :Upadku 
pozytorów polskich. 14.15 Proza. 19.20 Muzyka ludowa. 19.45 .,Odpo- dniowiecza. Międrzy innymi tam gospodarki . - ~o~tało zc:.ruedbane 
14.30 Koncert szkolny dla klas III- wiedzi fali 49". 20.00 Dziennik. 20.30 właśnie przeprowadził syntezę grec- utrzymywame sieci kanałow, które 
lV. 15.00 Muzyka starowłoska. 15.30 Koncert Orkiestry PR. 21.30 Muzy- kiej geometrii i indyjskiej algebry --------------------------------------------­

Aud. dla świetlic dziecięcych. 15.50 ka i aktualności. 22.00 „Pisarze przed uazony ibn Mussu - al - Chorezmi, z trz •• dni 
Zagadka muzyczna. 16.00 Aud. TPPR mikrofonem", 22.20 Koncerl Orkie- po arabsku „wnuk Mojżesiza z Cho- " 0 ~ 
- „Moskwa - stolica ZSRR", 16.151 stry Tanecznej. 23.00 Ostatnie wia- rezmu". W tytule jego drz:ieła, for- ----------------

Aud. poetycka - „Radziecka poezja domości. 23.10 „Rozmowy V mu- mulującego easady współczesnej al- p r z g-s-~t-ę p u J. em y d o sp 1· su 
........ 

pracy". 16.25 Aud. dla młodzieży. zyczne", gebry, znajdujemy słowo „al Dźa.br". 
Otóż . więc dotarliśmy do algebry. TJEA TR y I KINA Ale skąd się ,wrzięły piaski Kara -

Ki;!rezm był państwem o wiel- naszych obiektów sportowych 
IM. JARACZA - godz. 15 „Wie­

czor Trzech Króli", Szekspira, godz. 
19 - „Rodzina", Popowa. 

„NOWY" - godz. 19.15 „Brygada 
szlifierza Karhana". 

„POWSZECHNY" - godz. 19.15 
„Obcy cień", K. Simonowa. 

.,ARLEKIN" - godz. 17 „Sambo 
i· lew". 

„PINOKIO" - godz. 17 „Pan 
Tom buduje dom". 

„LU'fNIA" - godz. 19.15 „Swo-
bodny wiatr". 

„OSA" - godz. 19.30 „Złote nie-
dole". 

ADRIA (dla młodz.) „Podróże 
Gulive1·a", godz. 16, 18, 20 

BAJKA - kino nieczynne z powodu 
remontu. . . . " 

BAŁTYK - „Miasto meuJarzm1m1e 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

<mYNIA - ProO'ram Aktualności 
Ki·ajowych '{ Z~granicznych Nr 
47-50", PKF Nr 50-50, „Przyjaźń" , 
„Naród i:ii.dziecki głosuje -za poko-

Radzieckie audycje 
radiowe dla Polski 
w okresie zimowym 
W okresie zimowym 1950-51 roz-

głośnie radzieckie nadawać będą 
audycje radiowe dla Polski w nastę 
pujących godzinach i na następują­
cych falach (wszystkie audycje poda 
jemy wg. czasu warszawskiego): 

Od g-0dz. 11.15 do 11.29 na falach 
25,96 m., 30,8 m., 31,12 m. 

Od godz. 14.15 do 14.59 - tylko ,„ niedzielę - na falach : 25,6 m„ 
25,41 m., 30,74 m. 

Od godz. 16.30 do 16.59 na falach: 
25,6 m., 41,21 m., 30,74 m., 256,6 m. 

Od godz. 19.30 do 19.59 na ·falach: 
41,52 m., 1068 m., 256,6 m. 

Od godz. 21.00 do 21.29 na falach: 
49,67· m., 1068 m., 256,6 m. 

Od godz. 22.00 do 22.29 nadawane 
będą we wtor ki, jak równie<i; we 
czwartki i soboty koncerty na f a­
lach: 1068 m., 48,78 m. i 49,92 m. 

jem", „Głowacice", godz. 15, 16, 17 
18, 19, 20, 21 

HEL - Kino nieczynne z powodu 
remontu. 

MUZA - „Powrót Lassie", godz. 18, 
20, 

POLONIA - „Leśna opowieść", 
godz. 17, 19, 21 
PRZEDWIOśNIE - „Wesoły jar­

mark", godz. 17.30, 20 
REKORD - „Hrabia M.onte Chri­

sto", I seria, godz. 18, 20 
ROBOTNIK - „Kłopoty refęrenta 

Trziszki", godz. 18, 20 
ROMA - „Bitwa stalingradzka", 

II seria, godz. 18, 20 
STYLOWY - „Parada natrętów", 

godz. 18 
'śWIT - „Ostatni etap", godz. 17.30, 

20, 
TATRY - „Upadek Berlina" II ser. 

godz. 16.30, 18.30, 20.30 
WISŁA - „Miasto nieujarz.mione", 
~dz. 14, 16, 18, 20 

WŁÓKNIARZ - „Leśna opowieść", 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

WOLNOŚĆ - „Miasto nieujarzmio­
n~", godz. 16, 18, 20 

ZACHĘTA - „Upadek Berlina". 
I seria, godz. 18, 20 

p,_,,„,~ffti[ii JJ!lj/lff~J~ K'!'l'Jflk<t tld1!•4fi1 PP/(· 
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Pracownicy poszukiwani OGtOSZENIA DROBNE 
ZGUBIONO książeczkę 
z Ubezpieczalni na nazwj 
sko Hornik Jan. 18233 

Technik-chemik(ka) włókienniczo-iarbiarski lub 
starszy laborant(ka) z praktyką w laborat?rium 
fabrycznym poszukiwany pilnie. Zqłoszema do 
Wydziału Personalnego Zakł~dów ~rzemy~łu 
Jedwabniczego im. Gen. Waleriana \l\7rnblewslue­
qo, t.ódź, ul. Hipoteczna 7 79, 1089 

Wykwalifikowane maszynistki, archiwistę, faktu­
rzystę. rachmistrzów, śr_ubowników,. przykręca~ 
czy, zgrzeblarki .zatrudmą natychi;;uast Zakła~y 
Przemysłu Wełnianego , 'I Maj~ : Zglofzema 
przyJ·muje Wvdział Pexsonalny. Łodz. Tylna 6 
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ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną na nazwisko 
Król Sabina. 18235 

ZGUBIONO legit. służbo 
wą P.P. Film Polski. Ka­
menz Waldemar. 18236 

ZGUBIONO książeczkę 
z Ubezpieczalni na nazwi 
sko Chojak Jnz' 13232 

kiej kulturze. Odkopane przez ra- '\ ł k · d • ł l 
dzieckich archeologów ruiny jego Ca y nasz a tyw sportowy weźmie u Zia w tej ( oniosłej 
dawnej stolicy Toprak - Kala, wśród 
których zachował się najlepiej daw- dla naszego sportu i kultury fizycznej akcji 
ny zamek szacha Chorezmu, pozwo­
liły stwierdzić nierzbicie, że Chorezm 
przechodził szereg faz rozwoju spo­
łecznego, że poprzez okres niewolni­
ctwa doszedł d11 feudalizpiu. 
Cała historia wspaniałego pań­

stwa wyłoniła się spod piasków pu­
stynnych. Dzieje jego świetności rzo­
stały odca:ytane z posągów, murów i 
znalezionych bezcennych zapisków 
na materii, izrobionej z kory drzew­

Z trzy dni, 17 bm., w całej Polsce przystępujemy do spisu na­
a szych urządzeń sportowych. Akcja. ta będzie posiadała dla nas 

kolosalne znaczenie, gdyż pozwoli nam przede wszystkllµ zorientowa6 
się co d-0 ilości posiadanych przez nas obiektów sportowych i stanu ich 
ueytecmości. 

Spis ten jest niezmiernie ważny I W AKCJI SPISOWEJ WEZMĄ 
dla dalszego masoweg-0 rozwoju na- UDZIAŁ ZA WODNICY 

nej. 
Jakże kraj tak wielki ustąpił miej 

sca pustyni, .iakiż kataklizm rzmiótł 
rz powierechni ziemi ipaństwo tak 
potęi'ne? 

Ze świata ... 

szej kultury fizycmej i sportu. 
Jak do tej akcji przygotowuje 

się aktyw sportowy Łodzi, informu 
je nas seliretarz Wojewódzkiego Ko 
mitetu Kultury Fizycznej i Komi­
sarz Generalny Spisu w ł,odzi tow. 
Leonarczyk. 

Stały rozwój lekkoatletyki w Czecbosłowacji 
PRAGA. - Znaczne sukcesy od- j 29:02,6 co jest nowym rekordem 

nieśli lelckoatleci czechosłowaccy w światowym oraz jego czas na 5.000 
tegorocznym sezonie. Lekkoatlety- m. - 14:03,0 zaledwie o 5 sek. gor 
ka stałlil się w kraju jeszcze bar- szy od rekordu światowego. Wśród 
dziej popularna, podniósł się także lekkoatletek wyróżnić należy Jun­
przeciętny poziom zawodników. grową, która sześciokrotnie w ciągu 

Oprócz dobrych wyników uzys- sez.onu poprawiała rekord w rzucie 
kanych na rpistrzostwach Europy w dyskiem, uzyskując najlepszy wy­

I DZIAŁACZE 
Do spisu urządzeń sportowych 

na terenie naszego województwa i 
w samej Łodzi - mówi tow. Leo­
narczyk - zwerbowaliśmy oprócz 
naszych zawodników i działaczy 
sportowych szeroki aktyw młodzie­
ży ZMP-owskiej i SP. Wielu dzia­
łaczy sportowych pomimo, że są oni 
obarczeni często wieloma pracami, 
zgłasza się na ochotnika, aby dopo 
móc nam w tej tak ważnej dla nas 
akcji. 

OKOŁO 500 KOMISARZY 
W ŁODZI 

- Spis rozpocznie się w niedzielę 
o godzinie 8 rano. Dokonywać go bę 
cizie w samej Łodzi około 500 komi 
sarzy spisowych, toteż możemy być 
pewni, że nie przeoczymy żadnego 

obiektu. Brukseli, do wielkich sukcesów lek nik 46,03 m. 
koatletów czechosłowackich należy ------------------------- --- --
ustanowienie dwunastu męskich i 
pięciu kgbiecych rekordów krajo 
wych. Rekordy te były w ciągu se­
zonu kilkakrotnie poprawiane. Łącz 
nie mężczyźni uzyskali w minio­
nym sezonie 18 razy wyniki lepsze 
od poprzednich rekordów, a kobiety 
9 razy Ponadto wyrównano rekor­
dy w trzech konkurencjach. 

Na szczególne wyróżnienie zasłu­
guje wynik Zatopka na JO.OOO m. -

Otwarcie kursu 
dla instruktorów pił~nskrch 
W piątek, dnia 15 grudnia 1950 r. 

o godz. 17 w sali „Ogniwa", przy 
ul. Pogonowskiego 82, odbędzie się 
otwarcie kursu dla instruktorów 
pilikarskich, zorganizowanego przez 
Polski Związek Piłki Nóżnej na te 
renie miasta Łodzi. 

Kandydaci, pragnący wziąć udział 
w powyższym kursie, mogą jeszcze 
w terminie do dnia 20 bm. składać 
dodatkowo podania do PZPN., Wy 
dział SportoWY w Warszawie, 
Al. Stalina 22. Do podań należy za 
łączyć szczegółowy życiorys, opinię 
z miejsca pracy, lub zrzeszenia spor 
towego oraz wypełnioną ankietę, 
po którą należy się zgłaszać do biu 
ra ŁOZPN. ul. Piotrkowska 57. 

Wyniki ko n kur ~· u 
na najlepsze gazetki ścienne o sporcie rodzreckrm 

Jak już donosiliśmy, w związku z 
Miesiącem Poqłębienia Przyjażni Pol 
ska-Radzieckie j, został zorganizowa­
ny ogólnopolski konkurs na najlep­
sze gazetki ścienne , poświęcone spor 
towi radzieckiemu. 

W województwie łódzkim pierwszą 
nagrodę (w postaci siatki. piłki siat­
kowej i książki „Sport w ZSRR") przy 
znano Radzie Szkolnej Koła Sporto­
wego „Olimpia" przy Państwowym 
Liceum Pedagogicznym w Łowiclu, 
drugą (siatkę i piłkę) Kołu Sporto­
wemu 93 Spójni (Łódź), trzecią (tii-

M1str10s1wa 1l~BR v1 zapasach 
MOSKWĄ. W Moskwie zakończy 

ły się drużynowe mistrzostw~ ZSRR 
w walkach zapaśniczych. W zawo­
dach brało udział 13 drużyn republik 
związkowych oraz Moskwy i Lenin­
qradu. 
Tytuł mistrn ZSRR zdobyła młoda 

reprezentacja Rosyjskiej Fede racji. 
Wielokrotny mistrz Związku Radziec 
kiego - repr. '.Vloskwy zajęła II 
niieisce. 

bliolekę sportową) SKS Państwowej 
Szkoły Techniczno-Przemysłowej w 
Łcdzi, czwartą (komplet ping-ponga) 
otlzymuje Koło Sportowe ZPB im. 
I Dywizji Kościuszkowskiej. piątą 
(łyżwy i książkę „Burza") LZS (An­
drzejów) i szóstą (bibliotekę marksi­
stowską) SKS „Technik przy Liceum 
Przemysłowym w Radomsku. 

Gazetki te zostaną wysłane na wy­
stawę ogólnopolską w Warszawie. 

Turn1e1 tenisa stołowego 
w Pradze 

PRAGA Dwudniowy turniej te­
nisa stołowego z udziałem czołowych 
zawodników czechosłowackich zakoń 
czył się zwycięstwem Vany, który 
pokonał w finale Terebę 3:2. W pół­
finale Vana wygrał z Tokarem 3:1, 
a Tereba wyeliminował Wygnanow­
sy'ego 3:1. W eliminacjach Vana 
pokonał Andreadisa 3:0. 

Wymienieni ping-pongiści należą 
do kadry narodowej i wezmą udział 
w mistrzostwach świata, które od­
będą się w lutym w Wiedoiu. 

TERl\-llNY, KTORYCH 
PRZEKROCZYC NIE WOLNO 

- Materiały, zebrane przez komi 
sarzy powiatowych, muszą być do­
starczone do Wojewódzkiego Komi 
tetu Kultury Fizycznej w Łodzi n aj 
później do godziny 12 w poniedzia­
łek (18 bm.). Zestawienie bo­
wiem zbiorcze, obejmujące Łódż i 
województwo musimy wysłać do 
Warszawy już 19 grudnia, gdyż 20 
g1·udnia sporządzone zostanie przez 
Główny Komitet Kultury Fizycznej 
zestawienie ogólnopolskie , a 21 gru 
dnia zostaną już ogłoszone wyniki 
spisu. 

ŁÓDŻ NIE POWINNA ZAWIBSC 
- Musz~ zaznaczyć ~ kończy 

nasz roLrnówca - że zarówno w wo 
jewództwie naszym jak i w Lodzi 
znaczenie spisu urządzeń spor to­
wych jest właściwie rozumiane 
przez nasz aktyw sportowy, toteż 
co do przebiegu tej akcji u nas, jes 
tern jak najlepszej myśli. 

- Sportowa Łódź wywiąże się z 
tego zadania należycie. 
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